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Rok IV 


w 103 rocznicę Powstani 


frontem gmachu zapłonął stos, symbolizu- 
1ący pożar browaru na Solcu, co było syg- 


Warszawa, 30. 11. (PAT). Wczoraj w 
'rocznicę wybuchu powstania listopadowe- 
go, odbył się w stolicy uroczysty obchód 
[ŚWIĘTA PODCHORĄŻEGO, organizowa- 
lny przez Koło Podchorążych Rezerwy przy 
Związku Oficerów 
służby 


|okręgu warszawskim, 
[Rezerwy i przez podchorążych 
czynnej. 

Rano w katedrze św. Jana ks. arcybi- 
skup Gall w asyście kleru odprawił uroczy 
ste nabożeństwo, na którem obecni byli 
przędstawiciele władz wojskowych, z za- 
stępcą dowódcy okręgu korpusu pułk. Żu- 
rakowskim, dowódcą Szkoły Podchor. Pie 
choty pułk. Bociańskim, dowódcą Szkoły 
Padchor. Inż. pułk. Dąbrowskim, przedsta- 
wiciele władz państwowych. delegacje puł 
ków garnizonu warszawskiego, Federacii 
Poł Zw. Obrońców Ojczyzny oraz Koła 
„Podchorążych przy Związku Oficerów Re- 
7 zerwy. 

Przed katedrą ustawiła cję kompania f` 
Szkoły Podchor. Inż. w Pałarpożnych mun 
durach. Po nabożeństwie kompanja przema 
szerowała na Plac Zamkowy. Tu ustawiło 
się fuż kitka kompanij Szkoły Podchorą- 
żych saritarnej i inżynierji frontem do 
Zamku. O godz. 11 przymaszerował orzvby 
ły z Ostrowi Mazowieckiej oddział Szko- 
ły Podchorążvch Piechoty w historycznych 
imundvrach. Oddział ten został powitany 
jprzez wojsko, ustawione na plącu sprezen 
towaniem broni, 


Po przyjęciu raportu przez pułk. Zura- 
ikowstieco oddziały wolskowe przeszły na 
plac Marszałka P'łevdskiego, gdzie na gro 
bie Nieznaneśo Żołnierza podchorążowie 
złożyli wieniec, Po tej uroczystości pluton 
Szkoły Podchorążych Piechoty z Ostrowi 
Mazowieckiej, ze sztandarem i orkiestrą 
nTrzem?szerował ulicami miasta DO REL- 
WEDEPU, ćdzie uroczyście zaciągnął histo 
ryczwa ‘Warte. 


Warszawa, 30. 11. (PAT). W dniu wczo 
rajszym w rocznicę wybuchu powstania lj- 
stopadowego, tradycyjnym zwyczajem w 
Łazienkach, przed tmachem byłych koszar 
Podcheepżvch Piechotv 1830 r. odbvła sie 
UROCZYSTOŚĆ. POŚWIECONA PAMIE- 
CI CZYNU PODCHORAżYŻCH. którzy dn. 
29 listonada 1830 r. dali hasło do wybuchu 
zbrojnego. 

O godz. 18 oddział Szkoły Podchorą- 
żych Piechoty z Ostrowi Mazowieckiej u- 
stawił się przed gmachem byłych koszar 
Szkoły Podchor. Piechoty. Obok ustawili 
się licznie przybyli woiskowi z komendan 
tem miasta Warszawy ppułk, Szajewskim, 
oraz tłumnie zebrana publiczność, Przed 
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Oliveira pokonał Stekkera 
po dramatycznej walce 

Wiedeń 30 11 (PAD). W międzynarodo- 
'wych zapasach, odbywających się w cyrku wie 
deńskim Portugalczyk Oliveita vokonał dotych 
czasowego mistrza świata Polaka Teodora Stek- 
kera. Przebieg walki, jak podaje prasa, był dra- 
matyczny. Po uporczywej waleg Stekker poło 
ży! przeciwnika na łopatki, «le sędzia zwycię 
stwa tego nie uznał, pon'eważ oołożenie prze- 
ciwnika miało miejsce już pnza dywanem. Prze 
ciwgę temu orzeczeniu sędziego Stekker zapro 
testował į nie chcisł dalej walczyć, później jed 
nak dał się przekonać į walka potoczyła się da- 


|. Tej. Walka trwala 57 minut, po której Oliveira 
zwycięży! Stekkerą. 
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OBEC OZ R OE GACER e, 


nałem powstania, 


Raport od dowódcy oddziałów podcho- 
tążych kpt, Ćwiąkalskiego odebrał komen 
dant Szkoły Podchor. Piechoty pułk. Bo- 
ciąński. Po odebraniu raportu pułk, Bociań 
ski wydał rozkaz złożenia broni w tych sa 
lach byłych koszar Szkoły Podchor. Piech., 


skad broń tę pochwycono w pamiętny wie- 
czór listopadowy. Zkolei następuje podnio 
sły moment. Kpt. Ćwiąkalski przy świetle 


płonącego stosu odczytuje historyczny roz 


sa, 


pe gw wóz PI UE 


a Listdhadowego 


kaz, następnie listę poległych podchorą- 
żych w latach 1830 i 1831 oraz w latach 
1918, 1919 i 1920, W ciszy padają nazwi- 
ska tych, którzy oddali życie za wielką 
sprawę niepodległości Oiczyzny. Po gbak, 
nastąpiło odczytanie rozkazu sdziennego, 
zakończone okrzykiem „Do broni!“ 


Po tej uroczystości przed Belwederem 
pułk. Bociański wygłosił przemówienie do 
zebranych podchorażych, zakończone o- 
krzykiem na cześć Marszałka Piłsudskie- 
go. i 


maka 2) 


z 


0 grobu w wolnej Polste 


Dziś sdbedzia się pogrzeb Śp. por. Józefa Mączki 


Warszawa, 30. 11. (PAT). W dniu wczo| pania honorowa 36 pułku piechoty ze sztan 


Joea o godz. 9,26 przybył na dworzec 

odni, waton zg- zwłokami śn. por. Jó- 
na 
zwłoki oczekiwała rodzina śp. por. Mącz- 
ki, komendant garnizonu ppłk. Szajewski. 


zela Mączki. Na dworcu wschodnim 


delegacje kół pułków legjonowych z gen 


Kołtątaj-Srzednickim, gen. Romanem Gó- 


reckim, ppłk, dypl. Mniszkiem, poczty 
8 ndarowć organizacyj byłych wojsko- 


wych oraz stowarzyszenie towarzyszów | 


broni 2-ego pułku ułanów leśgjonowych. 


Honory wojskowe prochom śp. por. 


Mączki oddała przybyła na dworzec kom- 


darem i orkiestrą. 


*« Imieniem: komitetu sprowadzania zwłok 
przemawiał ppłk. Mniszek, oddając hołd 
pamieci zmarłego. Trumna ze zwłokami zo 
stała przewieziona do kościoła garnizono- 
wego, gdzie będzie spoczywać do dnia dzi 
siełszego. 

Dziś o godz. 10 rano, po nabożeństwie 
żałobnem, odbędzie się uroczysty pogrzeb. 
Zwłoki por. Maczki spoczna na cmentarzu 
wojskowym obok śp. płk. Szula, majora 
Gniadego i kpt, Brandysa. 
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Wystawa pamiałek ne Fałorum i Sobieskim 


w gmachu „Muzeum Wolska 


Warszawa, 29. 11. (PAT). Wczoraj przed 
południem w gmachu „Muzeum Wojska” przy 


Na otwarcie przybyli wiceminister spraw 
wojsk. generał Słarvoj-Składkowski, szef sztabu 


Alei Trzeciego Maja odbyło się uroczyste otwar , śłównego generał Gąsiorowski i inni wyżsi woj- 


cie wystawy zabytków po królu Stefanie Bato- 
rym i Janie Sobieskim, zor*anizowanej przez 


skowi, przedstawiciele władz cywilnych, Sejmu 
i Senatu, duchowieństwa z ks. arcybiskupem 


komitet obchodu odsieczy Wiednia i 400-lecia | Roppem oraz liczni przedstawiciele sfer kultu- 


urodzin Batorego. 


ralnych. 


Jak zginą! najwiekszy samolot świata? 


Szczegóły tragicznej katastrofy „K 7“ 


Moskwa 30 11 (PAT). vo Moskwy nadesz- 
ły dalsze szczegóły tragicznej Fatestrofy samo- 
lotu K. 7, trzymane dotychczas w tajemnicy 
Według tych informacyj, w samolocie nastąpił 
wybuch motoru, a aparat stanął w płomieniach 
będąc jeszcze w powietrzu, poczem runął na 


wielki stóg siana. Poza 14 ofiarami, które zgi- 
nęły na miejscu, dalsze 6 ofiar zrarlo w szpi- 
talu. Pozatem 4 osoby lekko ranne i poparzone 
powracają obecnie do zdrowia. Jako przyczynę 
wybuchu motoru fachowcy podają złe funkcjo- 
nowanie klapy bezpieczeństwa. 


Jwa nowe polskie statki transatlantyckie transatlantycki 


GAZETA MOGILEŃNSKA 


Telefon 22-18 
Konto czek. P, K. 0. 205.102 


Komisja budżetowa sejmu rozpo- 
czyna prace 11 grudnia 


(o) Warszawa, 30, 11. (tel. wł). Przewodni- 


czący komisji budżetowej Sejmu pose! Byrka 
rczeełał do cełonków komisji przypomnienie, 
iż pierwece posiedzenie komisyjne odbędzie 
się 11 grudnia. ' 


4 Ke 


Doz? oraniczny nad imnortem 
gdańskskich artyk. żywnościowych 


(0) Warszawa 30 11 (tel. wł). 2-go grudnia 
wchodzi w życie rozporządzenie Ministra Op'e- 
ki Spniecznej ustalające, iż artykuły żywnoś- 
c'ows importowane z Gdańska w granicz Rzpli- 
tej podłegać będą dozorowi granicznemu. Wia. 
dze wojawódzkie w Toruniu wydadzą w tej 
m erze niebawem szczegółowe przepisy. 


Konwencja londyńska 
weszła w Zycie 
(0 Warszaw? 30 11 „tel. vt.) We wczoraj- 
szym , Monitorze Polskim“ ogłoszono urzedó- 
wy tekst konwencji o określeniu napastnika. za” 
warto; w lipcu w Londyn'e, między Polską, So- 
wietamn, Fstonją, Łotwą. Rumunia, Persją, Ter- 
cją, ' Afgan'stanem. Jednocześnie ogloszeno 


oświadczenie rządowe o: dokonaniu ratyfik-efi * 


komwencji przez Polskę, Rumunię * Sowiety co 
iest równoznaczne ze stwierdzeniem, iż kan- 
wencja ta weszła w życie. 


Ulgi w spłacie za'egłości podatków 

(o) Warńzwawa, 30. 11. (tet. wt). Ukażało się 
tcrpotezceenie Minietra Skarbu i Ministra 
Spraw Wewnętrznych w sprawie ulg w spłacie 
zdotłici podatkowych, powstałych prazd 4 
paźckierewka 1931 r, z tytułu palatków grim 
towego, od nieruchamości, przemysłowego, do 
chodowego, majątkowego, od ©adków i dars- 
wizn, 


Polsko - ke'ciiski traktat 

e ubezpieczeniu robotniikców 

Bruksela, 30. 11, (PAT). Rzad belgijski wy- 
stosował do rządu polskiego notę, w której wy- 
raził gofowość zawarcia traktatu polsko-belgij- 
skiego o ubezpieczeniu robotników na wypadek 
bezrobocia: Nota jest wynikiem kilkutysodnio- 
wych rokowań, prowadzonych przez posła R. P. 
Jackowskiego z rządem belgijskim, mających na 
celu zapewnienie pomocy robotnikom polskim w 
Belgji, w związku z szerzącem się bezrobociem. 


12 orudnia = posiedzenie 
nowego Reichstagu 

Berlin 30 11 (PAT) Biuro Wolta donow u- 
tzędowo, że przewodniczący Reichstagu mt 1- 
sier R"eszy Goering zwołał w mys. art. 23! 27 
honstvtrcji Rzeszy nowe zsbranie Reichstagu 
na wtorek dnia 12 gradną 1933 reku o god: 3 
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budować bedzie wioska stocznia w Trieście 


Warszawa 30 11 (PAT). Ministerstwo Prze- 
mysłu i Handlu komunikuje, że Polskie Trans- 
a lantyckie Towarzystwo Okrętowe podpisało 
w dniu 29 listopada br. umowę z włoską stocz- 
rią Monfalcone w Trieście na budowę dwóch 
nowych statków dla linji Gdyrrm — Ameryka 


Budowa tych statków stanowi dalszy etap 
prowsedzonej od kilku lat polskiej akcji zamia- 
ny dotychczasowego taboru okrętów polskich 
przedsiębiorstw żeglugowych na nowy bardzeej 
do wywołanych kryzysem gospOderczym wyjąt 


kowo ciężkich waruaków Kkonkursncji między- 
narodowej w żegludze morskiej dostosowany. 


Oba statki gotywe będe w mku 1945. Siatki 


ic będą typu pasażersko - towarowego. Każdy 
z nich będzie mniej więcej dwa razy większy 
od statku „Polonja“, ? 

Podróż nowemi statkami na szlaku Gdynia 
— Nowy Jork trwać będzie tylko 8 dni, zamiest 
13 jak obecnie, 

Umowa ze stocznią przewiduje splatę na- 
leżności w ciągu lat, oraz pozakontyngentową 
kampensatę węglową w stosunku 1 do 1. 

Pozatem stocznia zobowiązuje się do zaku- 
pienia w Polsce pewnej ilośc? żelaza potrzebe 
rego do budowy okrętów, oraz przyjęcie zasa- 
dy udzielaria pierwszeństwa Polsce przy zaku 
pie różnego rodzaju towarów. W ten sposób 


transakcja nie wpłynie na pogorszenie naszego 
bilansu hadlowego. 


Napęt owych statków będzie motorowy. — 
Szybkość ich wynosić ma od 18 do 20 węzłów. a 
zatem będą to Statki najszybsze i najnowocześ- 
niejsze. jakie kursują z Bałtyku do Ameryki. 
Mimo, iż na naszych towych transatlantykech 
Łędą tylko dwie klasy: turystyczna í trzecia, u- 
rządzenia pasażerskie znacznie będą przewyż- 
szały jakością urządzenia na statkach dotych- 
czasowych. Każdy z nowych statków będzie 
miał miejsca na 760 pasażerów którzy mieszkać 
będą wyłącznie w jedno i dwuosobowych kał i- 
nach. 
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Zamknęliśmy już bilans wyborczy 
ostatecznemi cyframi i to cyframi, mó- 
wiącemi w całej swej rozciągłości, że 
kierunek twórczej pracy państwowo - 
społecznej i gospodarczej, którego wyra- 
zicielem na Ziemiach Zachodnich był 
Narodowy Blok Gospodarczy i Społeczny 
wzrastą bez przerwy na siłach. Na Po- 
„morzu i w Wielkopolsce do rad miej- 
skich przeprowadziliśmy na 1868 kandy- 
datów 924 z naszych szeregów; w dwu- 
dziestu miastach pomorskich rozporządza 
my zwartym i przeważającym zastępem 
ludzi z pod sztandaru rzetelnej pracy, 
zastępem, który góruje i hasłami przez sie 
bie wyznawanemi i ilością nad wszystkie- 
mi pozostaiemi ugrupowaniami. Nasze po 
morskie zastępy pracowników w samorzą 
dzie w ogólnej sumie 560 liczyć będą 283 
radnych. 


Te kilka raz jeszcze przypomnianych 


|zestawień cyfrowych są najiepszym do- 


wodem, że zarówno Pomorze jak i Wiel- 
kopolska krzepną, rosną i stale bez przer- 
wy powiększają swe siły, Świalome 
swych celów i zadań w pracy dla dobra 
panstwa i społeczeństwa. l te siły rosną 
procentowo a jednocześnie wzmaga się 
ich tężyzna moralna. Bo przedstawia z 
jednej strony, miernik wzrastającej licz- 
by, a z drugiej miernik inny, o wiele więk 
szej wagi, bo mówiący o istotnych war- 
tościach gospodarczo - społecznych. 1 na 
tych jakby dwu frontach jawnej kontroli 
społecznej — zdobywaliśmy to, do czego 
dążyliśmy. W pierwszym rzędzie mamy 
sprawdzian, że gdy inne ugrupowania 
partyjne liczą tyłko cyfry wspólnie razem 
i zestawiają je na różne sposoby, aby za- 
słonić swą przegraną, wydusić z cyfr co 
tylko można i czego poprostu wycisnąć 
się nie da — to po naszej stronie liczymy 
dlatego tylko, aby zwiększyć naszą wydaj 
ność pracy, aby razem ze społeczeństwem 
pomorskiem przekuć cyfry na żywą treść 
i tą treścią wypełnić życie w pomorskim 
samorządzie. Najkapitalniejsze figle z cy 
frami staną się kiepską zabawą, zwodni- 
czym, krótkotrwałym i sztucznym bla- 
skiem, o ile nie wyrażają w sobie czegoś 
więcej istnego, tj. programu działania. 


I temu łaśnie zagądnieniu przyjrzeć 
się i dziś trzeba bez żadnych  szkiełek 
powiększających. Tak jak ono w rzeczy- 
wistości narastało, jak rozwijało się w at- 
mosferze przedwyborczej, często miejsca 
mi zaognionej, i jak rozwijać się będzie 
w atmosferze dzisiejszej, spokojniejszej, 
bo powyborczej. 


Narodowy Blok Gospodarczo - Społecz 
ny z chwilą rozpoczęcia swej akcji przed; 
wyborczej na ziemi pomorskiej wysunął 
jasny i wyraźny program pracy w samo- 
rządzie: program rzetelnej pracy gospo- 
darczej, program. działania, które na na- 
czelnem miejscu postawiło sobie za zada- 
nie: oczyszczenie samorządu z wad, błę- 
dów, fatalnej gospodarki, która zdrową 


gospodarką być nie mogła, gdyż była tyl- 


ko terenem rozgrywek politycznych i na- 
rzędziem w rękach stronnictw partyjnych: 
I ten program poparto hasłami, temi ha- 
słami, z któremi wkrótce Narodowy Blok 
Gospodarczy i Społeczny wkroczy na te- 
ren saimorządu, aby praktyczną nadać im 
wartości i zamienić w. czyn. A jak 
ten właśnie program był strzeżony czuj- 
nie w toku samej akcji wyborczej, tego 


wymownym: dowodem byt fakt, że: tam. 


gdzie znaleźli się ludzie dobrej woli, lu- 
dzie którzy porzucili zasadę mierzenia sa- 
morządu łokciem tej czy innej parcji, 
dzięki wiaśnie inicjatywie i zabiegom 
przedstawicieli Narodowego Bloku — do 
prowadzono do stworzenia jednej listy 
kandydatów. I tam, w tych miejscowo- 
ściach wybory nie odbyły się, bo z woli, 
świadomej woli społeczeństwa, okazały 
się zbyteczne. 

Były to fakty, które mówiły w sposób 
otwarty i szczery, że nawet w atmosierze 
wyborczej u, którzy chcą, za-juą moż- 
ność 44stosowania swięo piògramiu w 
praktyce. Lecz prozram ten mu:i być 
programem a nie pustym frazesem. Musi 
mieć w sobie treść istotną, tę treść, która 
staje się wyrazem przekonań, potrzeb nie 
jednej tylko czy dwu, lub kilku grup — 
lecz całego społeczeństwa. 

Gdy zaś przypomnimy 
sapołeczeństwo pomorskie 


za 


a dobra Pomorza i di 


ER, 5 


szeń i stowarzyszeń jawnie i również 
otwarcie zgłosiło swój udział do Narodo- 
wego Bloku Gospodarczo - Społecznego | 
będziemy mieli jeszcze jeden dowód i to | 
dowód najpoważniejszy, że program pra- 
cy gospodarczej, program wzbogacenia w 
rozwoju samorządu pomorskiego, wydź- 
'wignięcia go na poziom wyższy — był 
jednym programem zapewniającym, że 
dobro ogółu, dobro każdego miasta i mie- 
szkańca muszą być drogowskazem przy- 
szłego działania. j 

I obok tego właśnie programu poza 
partjami politycznemi, poza ugrupowania 
mi mniejszości — stanęła zwarta więk- 
szość społeczeństwa pomorskiego. Stanę- 
ła i wiernie stać będzie, mimo najbardziej 
pomysłowe zabiegi tych, którzy dla włas- 
nych celów doraźnych i partyjnych za 
wszelką cenę chcieli i chcą jeszcze dziś 
pomniejszyć nietylko udział w tej pracy 
Narodowego Bloku Gospodarczo - Spo- 
łecznego, lecz i nawet samego społeczeń- 
stwa pomorskiego. 


Życie biegnie wartko łożyskiem sze- | 


Kredyt osobisty Wojciecha Korfantego, 
jako działacza politycznego, oddawna ró-! 
wna się zeru. W świetle dzisiejszei rzeczy 
wistości wręcz śmieszne wydaje się wspo- 
mnienie tych rzasów, gdy dawniej próbo- 
wano z tego zastępcy interesów górnośląs= 
kich „kohlenbarcnów” uczynić postać — 
sztandarową w życiu publicznem Polski. 
Czasy, w których Stanisław Stroński „wzy 
wał” Naczelnika Państwa: „Niech podpi- 
szel!" — a miał na myśli nominację Kortan 
tego na....szefa rządu — są tak dalekie, tak 
nieprawdopodobne, Hipoteka moralna Woj 


FIBRE CE" 


GRUDNIA 1933 R. 


a dobra Pańistwa 


ctwem swych licznych organizacyj zrze- 


rokiem. Nie powstrzymują tego biegu żad 
ne sztuczne tamy, zwłaszcza te, które dążą 
aby zaciemniać jego kierunek, zwalniać 
tempo, zmieniać, nastawiać, poprawiać je- 
go kierunek, lub przeciwstawiać się zacho 
dzącym przemianom w rozwoju społecz- 
nym. I te procesy i przemiany społeczne 
tu na naszej ziemi pomorskiej są, istnieją 
i zachodzą poto, aby klarowała się rzeczy 
wistość naszego życia zbiorowego, Aby 
działaby siły żywe, biorące swe źródła z 
samego społeczeństwa z niem współistnie 
jące i z niem współtowarzyszące w każ- 
dej dziedzinie i na każdem polu. 

I taką a nie inną należy stosować mia- 
rę do ostatnich wyborów do samorządu 
miejskiego na Pomorzu. 

Program pracy Narodowego Bloku 
Gospodarczo - Społecznego stał się tego 
pełnym i jawnym wyrazem, i ten właśnie 
program przekuwać będziemy i w dal- 
szym ciągu w rzeczywistości pomorskiej 
I Pomorze czynem tylko i rezultatem pra- 
cy wzmiacniać go będzie i rozwijać coraz 
lepiej dla dobra naszej ziemi i całego pań- 
stwa. 


u prezesa nie będzie mó 


ciecha Korfantego jest tak obciążona — iż 


dziś uśmiech politowania kwituje te niesa- | 


mowite czasy, kiedy jeszcze Korfantowie 
mogli uchodzić za kandydatów do dyśni- 
tarstw państwowych. Dziś już nawet dawni 
poplecznicy p. Kortantego — endecy — z 
zawstydzeniem i zakłopotaniem wspomiaa 
ią tę postać... 

Ale p. Korfanty, utraciwszy wszystko: 
i realne wpływy i moralny kredyt — zdo- 
łał uratować jedno. Uratował — tytul... 
Tytuł — prezesa... Mieni się „prezesem 
stronnictwa Chrześcijańskiej Demokracji. 


frzeci 


a rate 


Od dnia 1 de 5 grudnia rb. włącznie trwać 
będzie okres płatności Ill-ej raty Pożyczki 
Narodowej. 

W związku z tem wszystkie placówki sub- 
skrypcyjne na terenie całego Państwa otrzy- 
mały już instrukcje od kemisarzą generalnego 
Pożyczki Narodowej, i czynią odpowiednie 
przygotowania, by usprawnić jeszcze bardziej 
technikę przyjmowania wpłat, skracając do 
minimum czas. potrzebny do wpłacenia raty. 

Jak okazało się przy wpłacie pierwszych 
dwóch rat wiele osób subskrybujących Pożycz 
kę Narodową utartym w Polsce zwyczajem 
odkłada załatwienie sprawy na ostatm dzień. 


Deficyty swoich budżetów samorządy ma- 
skowały często w ten sposób, że po stronie do- 


chodów umieszczały większą lub mniejszą po- | wolno wprowadzać do budżetu dopiero wtedy, 


życzkę, dzięki czemu formalna 
budżetowa była zachowana. 
, Jednakże w trakcie wykonywania budżetu 
oczekiwane wpływy z pożyczki zawodziły, po- 
życzki niedochodziły do skutku i budżet za- 
mykano niedoborem. 

Praktyka ta trwa od kilku lat zarówno w 
małych jak i największych samorządach, a na- 
wet w Warszawie. 


równowaga 


+ 


Pożyczki Narodowej 


wpłacazmy od I-go do S-go grudnia 


judżety samorzącowe muszą 
mieć pewna podstawe 


Gdy się zważy, że ilość subskrybentów wymo- 
si około 1.500.000 osób, przeto, zwłaszcza w 
większych miastach, natlok przy okienkach 
placówek subskrypcyjnych może narazić wie- 
le osób na niepotrzebną stratę czasu. W in- 
teresie tedy samych subskrybentów leży, by 
nie zwlekając już w dmiu i grudnia dokonali 
zaraz wp/aty Ill-ej raty Pożyczki; Narodowej. 

W każdym bądź razie wszyscy subskry- 
benci winni dołożyć starań, by spełnić obowią- 
zeń obywatelski ı w przepisanym terminie tj. 
między l-ym a $-ym grudna włącznie usku- 
tecznić wpłatę. 


Obecnie władze nadzorcze kładą kres tej 
praktyce. Dochody z pożyczek samorządom 


gdy mają w ręku promesę bankową i to na 
ten rok, na który budżet opiewa. 

Inwestycyj. które z tych kredytów mają 
być wykonywane, nie wolno rozpoczynać przed 
realizacją pożyczki, ponadto nie wolno także 
zaciągać żadnych zobowiązań krótkotermino- 
wych na poczet spodziewanych wpływów z 


© rzemmiosła 


w Muzeum Eksgortowem w Moskwie 


Przebywająca obecnie w Moskwie delega- 


cja przedstawicieli spółdzielni rzemieślniczych i 
powstałych dla handlu z Sowietami, zorgani- | 


zowała w miejscowem Muzeum Eksportowem, 
mieszczącem się w lokalu Wszechzwiązkowej 
Izby. Handlowej, wystawę wzorów. produkcji 
rzemiosła pol-kiego. 

Na wystawę tę, która wzbudziła w Mo- 
skwie bardzo znaczne zainteresowanie, złożyła 


na bardzo staranme, po dłuższych przygoto- 
waniach i po dokładnem zbadzmiu potrzeb oraz 
możliwości rynku sowieckiego. 

Delegacja rzemiosła polskiego odbyła w Mo- 


skwie szereg konferencyj z. przedstawi:cielami j 


sowieckich organizacyj gospodarczych, a m. in. 
„Torgsinu”*, Związku Izb Handlowych itp. W 
wyniku tych rozmów stwierdzono  istn'enie 
znacznych możliwości zbytu artyku'ów, wy- 


; , {się kolekcja: prób rzemiosła polskiega z za- | rabianych przez rzemiosło polskie w Rosji 
jeszcze, Że f resu obuwia, wyrobów skórzanych, galante- | Sowieckiej. 
pośredni- | rji metelowej itp. Kols/:cjs ta zostala zebma- oeer 
Pie r 
dk 
z ą w > PA 


wją a Turcją. 


pożyczek dłuterminowych. 
| 


„Bem Dziecka% w Wilnie 
im. Marszałka Piłsudskiego 
Minister opieki społecznej dr. Stefan Hu- 
bicki wyjechał w dniu 28 bm. do Wilna w to- 
warzystwie sekretarza osobistego p. Jana Star 
czewskiego. 
Min. Hubicki weźmie udział w uroczysto- 


Józefa Piłsudskiego”. 
cjonowana została w r, 1928 ku uczczeniu 10 
rocznicy odzyskania niepodleg'ości; zrealizo- 
wana została staraniem związku międzyko- 
mumalnego dla budowy i prowadzenia woje- 
wódzkich zakładów opieki społecznej w woj. 
wileńskiem. Zakład posiada obecnie 140 
miejsc dla dzieci w wieku od 3 do 14 lat oboj- 
ga płci. 

Ponadto min. Hubicki obecny będzie na 
otwarciu bursy rzemieślniczej Związku Pracy 
Obywatelskiej Kobiet. 


Jugosłowiańske -turecki 
pakt nieagresji 


Minister spraw zagranicznych Republiki Tu- 
reckiej Kuszdi-Bey i minister spraw zagranicz- 
| nych królestwa Jugosławji Jewticz, zgodnie 2 
, dekiarac jemi, żłożonemi uprzednio w Londynie 
i Genewie, podpisali traktat przyjaźni, nieagre- 
sji pokojowego rozwiązania sporów, arbitrażu 1 
postępowania pojednawczego pomiędzy Jugosła- 


głuratować 

Na tę rolę Chrześcijańskiej Demokracji 
jako przyczepki do Korfantego oddawna 
już zresztą ie godziły się rozważniejsze 
elementy, stojące na gruncie katolickim. 
Już przed kilku laty polityce partji, kiero- 
wanej przez Korfantego, wypowiedzieli sta 
nowcze veto tak poważni i patrjotyczni lu: 
dzie, starzy działacze katolicko-narodowi 
w Małopolsce Wschodniej, jak senator 
prot. Thulie, senator prof, Makarewicz, po- 
seł ks, Szydelski, 

Obecnie. jesteśmy świadkami” dalszego 
rozpadu i wyraźnego już wyzwolenia się 
z pod wpływów Korfantego tych kół, któ- 
re swą poiitykę pragną oprzeć o podłoże 
szczerze katolickie i szczerze narodowe. 

A więc Chrześcijańskie Związki Zawo- 
dowe stanowczo wypowiadają się przeciw 
e$zekutywie partyjnej, w której tytuł pre- 
zesa przywłaszcza sobie wciąż Wojciech 
Korfanty. Dalej w Łodzi zapadła na zebra 
niu ośmiu kół prowincionalnych stronn:- 
ctwa Chrześcijańsko-Demokratycześo u- 
chwała, by zdecydowanie przeciwstawić 
się kursowi politycznemu Korfantego. W 
Krakowie zaś na tle przygotowań do wy- 
borów miejskich dokonał się stanowczy 
rozłam. Jeden z przywódców chadecji de. 
Rozmarynowicz wraz z redaktorem „Głosu 
Narcdu'" p. Erstanem zrywają stanowczo 
z „korfantjadą” i idą do akcii wyborczej 
wspólnie z obozem prorządowym. Na liście 
Bloku Bezpartyjneśo znajdować się będą 
nazwiska tych polityków katolickich i na- 
rodowych; którzy wzięli rozbrat z kursem 


Bardzo poważne stery katolicko-naro* 
dowe w kraju zaprotestowały przeciw tej 
szkodliwej akcji, jaką prowadził Kolian- 
ty. Nie chcą więcej służyć za parawan p. 
rrezesewi, Idą coraz tłumniej w stronę 
B'oku Bezpartyjnego, widząc tu jedyną mo- 
żliwość twórczej pracy w duchu zarówno 
katolickim jak i narodowym. 

Lesy Korfantego są zdecydowane i :o 
już na zawsze. 

EES n A in | 


Sterylizacja 400 tys. osób 
po 1 stycznia 

W dniu l-go stycznia wchodzi w Niem 
czech w życie nowa ustawa o sterylizacji dege 
neratów i upośledzonych umysłowo. 

Koła miarodajne przewidują, że w ciągu 
2-ch lat ulegnie sterylizacji 400.000 męczyzn 
w tej liczbie przeszło 100.000 epileptyków. 


Gdy bóle dręczą... Togal! Bóle reumatycz- 
ne w stawach i mięśniach, neuralgję i bóle gło- 
wy z powodzeniem uśmierzają i usuwają ta- 
bletki Togal. Togal wstrzymuje nag: omadze- 
nie się kwasu moczowego, zwalczając w ten 
sposób w zarodku te niedomagania. Togal nie 
wywierą ubocznego szkodliwego działania. We 
wszystkich aptekach. Należy jednak zwracać 
baczną uwagę na oryginalne, nieuszkodzone 


opak kowanie 


ści otwarcia „Domu Dziecka im. Marszałka . 
Budowa „Domu“ zaini- ` 


Korfantego. A 
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morska akcja m 


Z walnego zjazdu delegatek Stowarzyszeń Pań 


er 


TA ; Miłosierdzia św. Wincentego A Paulo 


Dochód Pań Miłosierdzia za rok ubie-| z „Caritasu” grudziądzkiego nawoływał do 
delegatek Stowarzyszeń Pań Miłosierdzia gły wynosił około 190.000 złotych. Z tego 


ji 
| Dnie 29 bm, odbył się w Toruniu Ziazd 
Św. Wincentego a Paulo. O godz. 9 w ba- 
zylice Św. Jana odbyło się uroczyste na- 
bo..ństwo celebrowane przez ks, prałata 
Wysińskiego, poczem o godz. 10 w sali Ra 
dy Miejskiej rozpoczęły się obrady, 

Po modlitwie i czytaniu przepięknych 


wskazań św. Franciszka o służbie ubogim, 


otwarte zostało pierwsze walne zębranie 
Rady Centralnej Pań T-wa Św. Wincente- 
g0 a Paulo djecezji chełmińskiej, Na Pomo 
rzu istniało kilkadziesiąt stowarzyszeń, któ 
re z inicjatywy ks. biskupa Okoniewskie- 
go zespoliły się na zjeździe w dn. 19 maja 
1932 w Pelplinie w jęden związek, liczący 
51 towarzystw. Łącznikiem między niemi 
jest Rada Centralna, 

Jak wynika z sprawozdania złożonego 
przez prezydentkę p. Boltową, działalność 
stowarzyszeń jest nad wyraz ożywiona. 
Czynnych członkiń jest 1662, otaczają one 
opieką 3583 rodziny ubogich. Odwiedzin 
u biednych zanotowano około 52.000; ubra 
no do L Komunji św. 1413 dzieci; obdaro- 
wano na gwiazdkę 9.000 rodzin, wyszuka- 
mo pracę dla 380 osób, 

Panie ze Stowarzyszeń Miłosierdzia pra 
cują w ochronkach, sierocińcach, przytuł- 
kach dla starców, pomagają kształcącej się 
młodzócży, opiekują się więźniami, walczą 
z ezerzącem Się sekciarstwem, urządzają 
ikursy charytatywne i „Dnie Chorych", o- 
ipiękują się dziewczętami upadłemi, odda- 
ją ostatnią usługę chorym, troszczą się © 
jgroby ubogich. W dziedzinie życia ducho+ 
wego pracują nad własnem uświęceniem i 
starają się dopomóc bliźnim do powrotu 
|) Boga (śluby dzikich małżeństw, chrzty 
itd.). 


i 


Wskazówki kancelaryjne 
dla urzedów gminnych 


Ministerstwo spraw wewmętrznych rozesła- 
lo. wojewodom instrukcję  kancelaryjną dla 
urzędów gmin wiejskich. Na obszarze woje- 
'wództ lwowskiego, krakowskiego, poznańskie- 
gó, pomorskiego, stanisławowskiego i tarno- 
polskiego powa instrukcja ma być już obecnie 
wprowadzana w życie w niektórych najwięk- 
szych gminach wiejskich. 

Celem nowej instrukcji jest usprawnienie 
administracji urzędów gminnych, oraz odcią- 
żenie ich od dużej ilości pracy w związku z 
rejestracją i manipulacją akt. 


| oówiecincna 


B. poseł! Dvmowski za nadużycia 
otrzymał 10 miesięcy wiezienia 


W sądzie apelacyjnym rozpatrzono zadaw 
nioną sprawę b. posła Chadecji, Tadeuszą Dy- 
mowskiego, skazanego przez | instancję na 1 
i pół roku więzienia za nadużycia, popełnione. 
ma stanowisku dyrektora Banku Narodowego. 

Sąd uznając, że należy uniewinnić p. Dy- 
mowskiego z zarzutu podpisywania fałszywych 
bilansów, zmniejszył mu karę do 10 miesięcy 
więzienia, przyczem uznał go winnym działa- 
nia na szkodę klijentów. 


Strelk farmerów wygasa 

Długotrwały strejk farmerów w Stanach 
Zjednoczonych załamuje się, Nawet organi- 
zatórzy i przywódcy tego strejku przyznają, 
że hasła strejkowe stały się obecnie wśród mas 
niepopularne Na tle nastrojów tych coraz 
wyraźniej wyłaniają się zamiary w kierunku 
likwidacji akcji strejkowej. 


Narodowa książka kucharska 
w Niemczech 


Kierownictwo akcji „pomocy zimowej” o- 


|głosiło odezwę, wzywającą kobiety niemieckie 


do nądsyłania recept kuchennych, zawierają” 
cych przepisy pmygotowania tanich i odpo- 
wiadających smakowi niemieckiemu potraw lu 
dowych. Recepty te poddane zostaną selekcji 
i następnie wydanę w formie narodowej książ- 
ki kucharskiej. Odezwa kończy się apelem: „Na 
naszych eiemiach niemieckich posiadamy tak 
samo wspaniałe potrawy, jak w Paryżu, Lon- 
dynie, Wiedniu i gdzieindziej.” 


„Każdy rad czyta tę księgę i wielce ją 
sobie waży, w której rzęczy poważnych, przy- 
kladów pięknych, rnych skutków siła widzi, a 
owe księga pod ławą lega, która się słowy a 
nia rzeczą nadstawia”, 


zaledwie 11.000 stanowiły subwencje. Re- 
szta to składki, ofiary, różne imprezy. 

W dyskusji zabrał głos ks. prałat Wysłń 
ski, nawołując do współpracy z rządem w 
wydziale opieki społecznej, tak w samo- 
rządzie jak i województwie oraz minister- 
stwie. Uchwalono złożyć na ręce ks. bisku 
pa Okoniewskiego prośbę do Episkopatu, 
aby spowodował u czynników miarodaj- 
nych zarządzenie, by delegat Związku Cha 
rytatywnego współpracował w minister- 
stwie, a prezydentka Rady Centralnej Pań 
Miłosierdzia była delegatką przy woje- 
wódzkiej opiece społecznej. 

W dalszej dyskusji omawiano niezwykłą 
ofiarność wojska, W Grudziądzu Stowarzy 
szenie Pań Miłosierdzia otrzymuje dzien- 
nie 300 obiadów dla bzzrobotnych. Ks, Lis 


twą zakończono zebranie, 


współpracy z obozami pracy organizowane 
mi przęz Fundusz Pracy, 

Ks. Gołomski (proboszcz z Mokrego 
Toruń) w płomiennych, gorących słowach 
nawoływał do opieki nad bezdomnemi, któ 
rym się należy bezwzględnie pierwszeń” 
stwo przed lepiej zaopatrzonymi starcami 
czy innymi uprzywilejowanymi, 

Ks. prałat Wysiński w gorących sło- 
wach wzywał do opieki nad więźniami i 
ich rodzinami, Więzień to nietylko zbrod- 
niarz, ale i człowiek nieszczęśliwy. Po po- 
wrocie z więzienia zacznie znów kraść, je- 
śli nie znajdzie opieki. Władze bardzo wy 
datnie opiekując się więźniami i tu jest ol- 
brzymie pole do pracy dla Pań Miłosier- 
dzia. 

Po wolnych wnioskąch, wspólną mod!i- 
(zm.) 


15 rocznica wkroczenia wojsk francuskich do Strasburga 


W Btrasburgu uroczyście obchodzono 15-t rocz nice oswobodzenig Alzacji i Lotaryngii z pod 


jarzma niemieckiego 


w cca 


Krwawe zajścia w 


Radziwiłłowie 


29 członków Obwiepolu 


Warszawski Sąd Apelacyjny rozpatrzy 
sprawę o rozruchy w Radziwiłłowie. 

Lista oskarżonych obejmuje 29 osób. Akt 
oskarżenia zarzuca podsądnym, że jako człon 
kowie „Obwiepolu* wzięli czynny udział w 
marcu rb. w zbiegowisku publicznem. Do- 
puścili się czynnej napaści na funkcjonarjy- 
szów policji, rabunku mienia publicznego i 
pobicia ludności żydowskiej, pozatem część 
oskarżonych odpowiada przed sądem za to, że 
Zza pomocą wyłamania krat wdarli się do aresz 


tu gminnego i uwolnili z niego 10 osadzonych 
tam osób, 

Sąd okręgowy w Łomży wymierzył 23 
oskarżonym kary więzienia od 6-ciu miesięcy 
do 2 i pół roku; ó-ciu uniewinnił, 

Rozprawa apelacyjna odbędzie się pod 
przewodnictwem sędziego  Jaworowskiego. 
przy udziale sędziów  Prażmowskiego i Ka- 
mienobrudzkiego. 

Przy stole urzędu prokuratorskiego zasią- 
dzie prokurator W. Grabowski. 


Dyrektor gimnazjum falszoewał 
świadectwa maturalne 


Warszawski sąd okręgowy skazał na rok | Rządu dowiedział się o zamówieniu przez Ko- 
więzienia z zawieszeniem, Ignacego Kołodziej- | lodziejczyka w: drukarni blankietów matural- 


czyka, b. dyrektora gimnazjum za wydawanie 
fałszywych świadectw: szkolnych. 
Oskarżony przyznał się do 2 wypadków 
sfałszowania świadectw gimnazjalnych. 
Działalność nieuczciwego dyrektora ule- 
gła przerwamu dzięki temu, że  Komisarjat 


Do Rzymu wyjechała pielgrzymka ro- 
daków naszych z Prus Wschodnich. Spra- 
wozdawca z tej podróży zamieszcza na ła- 
mach jednego z polskich pism zakordono- 
wych szereg korespondencyj o wrażeniach 
z Rzymu i pisze m. in, co następuje: 

„Cztery dni pobytu w Rzymie — ile 
wrażeń — ile wspomnień. Kto je policzy, 
kto zdoła na papierze oddać to, co oko 
widziało, ucho słyszało, serce odczuwało? 
Rzym pełen pamiątek nietylko historycz- 
nych, ale religiinych, drogich sercu każde- 
go chrześcijanina. 


kakumłs! Sam wyraz budzi w ser- 


nych, 
Sąd zawiesił wykonanie kary ze względu 
na podeszły wiek oskarżonego. 
Kołodziejczyk spędził w areszcie śledczym 
kilka miesięcy. 


"+ 


Pisarz włoski o Polsce 


Z okazji święta niepodległości, znany pisarz 


i dziennikarz włoski, p. Scarpa, wygłosił nie- 


|zmiernie życzliwy odczyt o Polsce w trzech 


miastach włoskich: Rzymie, Trieście j Wene- 
cji. Odczyt ten, wygłoszony w [Instytuto di 
Cultura i Fascista wzbudził wielkie zaintere- 
sowanie wśród słuchaczy i powitany był rów= 
nież z uznaniem przez opinię polską. Na pod- 
kreślenie zasługuje ustęp przemówienia p. 
Scarpy, w którym dowodzi on jasno i niezbi- 
cie polskości Śląska i Pomorza, odwiecznych 
ziem polskich. À 


Statut militarny Europy 


będzie tematem rezmów fran. 
cusko=niemieckich 


Paryż, 29. 11. (PAT) „Le Matin" twierdzi, żę © 


rokowania francusko - niemieckie będą mialy. 
wkrótce konkretny przedmiot rozmów, którym 
będzie kwestja słautu militarnego Europy. Naz 

wę tę trzeba przyjąć zamiast dotychczas używa- 

nej„ogólnej konferencji rozbrojeniowej'" Zdaniem 

dziennika, Niemcy zażądają przyznania tm pra- 

wa dó 300-tysięcznej armji o krótkim terminie 

służby wojskowej oraz do 300 tanków, dział o 

kalibrze 155 -— 400 samolotów myśliwskich oraz 

4 grup artylerji przeciwlotniczej, z czego po jed | 
nej na granicę polską i czechosłowacką i dwie 

na granicę francuską, 


Włochy chcą zapłacić milion . 

Waszyngton, 29. 11. (PAT) Włąchy zgłosiły 
gotowość zapłacenia jednego miljona dolarów 
jako raty spłaty długu przypadającej ma dzień 
15 grudnia br. 


naand 


Doradca banku Węgier zniknął 
bez śladu 
„Esti Kurier“ donosi, że doradca Banku 
Węgier, Krauss zniknął od kilku dmi bez śladu. 
Narazie niewiadomo, czy Krauss popełnił 
samobójstwo, czy też padł ofiarą morderstwa, 


Zagraniczni trenerzy w Polsce 
Polski Związek Narciarski sprowadza na 


sezon bieżący 3 specjalnych trenerów zagra- 


nicznych, s mianowicie trenerą norweskiego 
dla trenowania skoków, trenera austrjackiego 
dlą biegów zjazdowych, oraz trenera fińskiego 
dla biegów nizinnych. Dwaj pierwsi przy»: 
gotowywać będą przedewszystkiem czołową 
grupę zawodników polskich, którzy wystąpią 
w r. 1934 na zawodach w Szwecji i Szwajcarji. 


Przywóz juty 


z "3 


Cyfry przywozu juty za 9 miesięcy bieżą+ © 


cego roku wskazują, że na rynku jutowym 
następuję pewne odprężenie stosunków. Przy 
wóz juty wyniósł w tym czasie 78,2 tysiące 
kwintali, Kwota ta jest coprawda trzy razy 
niższa od przywozu, dokonanego w pomyślnym 


konjunkturalnie roku 1929, ale jest już o 3000 ` 


kwintali wyższa, niż w 9-ciu miesiącach roku `“ 


ubiegłego. 


W przeddzień ucieczki do Palestyn 
zosta! aresztowany 


Wśród warszawskich kupców branży perfu 
meryjnej duże wywołała poruszenię wiadom. o 
arsztowaniu znanego hurtownika, J, Rozenber- 
ga, właściciela domów towarowych. 

Rozenbergą aresztowano w przeddzień u- 
cieczki da Palestyny. Hurtownik ten zakupił 
na kredyt w ostatnich czasąch wielkie ilości 
towarów, ocenianych na 100.000 zł. i rozpoczął 
cichą likwidację. Sprzedawał towary poniżej 
wartości, zamierzając wywięźć pieniądze do 
Palestyny. Dowiedzieli się o tem dostawcy i 
dali znać władzom 


S RO O 


cach naszych wspomnienia o męczeństwie 
pierwszych chrześcijan. Jedziemy w mil- 
czeniu, Wszak, tam pod ziemię, gdzie 
pierwsi apostołowie, gdzie Piotr św, odpra 
wiał bezkrwswą ofiarę świętą, my Polacy 
dostąpiliśmy łaski, że przystąpić możemy 
znów do Stołu Pańskiego. 


Rozpoczyna się Msza święta. Z piersi 
uczestników pielśrzymki płyną potężne to- 


miach katakumb rzymskich! 
Uczestnicy pielgrzymki płaczą, za silne 


to wzruszenie, Przypomina nam się kasowa 


zPrus Wst 


wW rzymskich katakumbach 


ny pieśni polskiej, Pieśń polska w podzie- „68 pony 


nie naszych nabożeństw polskich w ko- 
ściółkach naszych. 

Żal serce ściska, Tu w podziemiach 
katakumb lud polski prosi o zmiłowamie 
Boskie. Boże! wysłuchaj modlitwy naszej, 
daj za przyczyną męczenników wiary tu 
spoczywających ludowi polskiemu tak sil- 
ną wiarę, by mimo burz i wichrów służył 
wiernie Bogu i narodowi swemu wedle 


rodzinnych naszych, lud polski w 
„łzach tonie. Spraw, by lud Twój z cierpień 
tych wyszedł niezłamany na duchu, wzmo- 
ceniony w wierze!” 


r 


Wiele biedy i nędzy w stro- . 


te 


LU kilku mierszach| 


SSB p 
W nie rozpoczęły się rokowania e 
| Finlandja, Czechosłowacją i Łotwą w epra- 
" wie długów wojennych. 


A =" ; 
Sad w Dessau skazał na śmierć 10 komunistów, 
s oskarżonych o zamordowanie hitlerowca. 


kJ m 


Nad miejscowością Pennes Mirabeau zderzyły 
6, się dwa samoloty; fedet pilot-ocalał, drugi 
ż zginął. M: 


Zwkiówaia poraz. szbóty.. żonę: Gandhiego za| 


3 meposhwaęńztwi cywilne”, 


M miasteczku Saint Yber (Francja) zawaliło się 
¿ıı gklepierie kościoła e XII w, 


“W Mandżurji panują niezwykle ostre mrozy; 

gamarzł na śmierć oddział żołnierzy 22 lu- 

` dai. i j 

“Amgiekki minister spraw zagranicznych Simon 

sl w ciągu 2 lat przebywał wagranicą 6 miesię- 
cy. ; 


w Chicago na targowisku krala zastrajkowało 
"7000 robotników, 


W całej Bawarji panują eilae mrozy. W- Alpach 
i Appeninach pada śnieg. 

W łotewskiem lotnictwie. swastyka jest uży» 
wana jako znak rozpoznawczy. 


Z Nowego Jorku odleci- samolot © próbkami 
towarów do Moskwy. 


Zbuntowauą prowincję Fu-Kien rząd chiński 
* otoczył blokadą gospodarczą i polityczną. 

„W Niemczech ruch add zmniejszył się 
o 21 procent. 


4), 
WM 
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gry 


15 ofert złożono na otrzymanie kasyna 

w. Wiedniu 
„Druga międzynarodowa wystawa sztuki: reii- 
giinej otwarta będzie w Rzymie 11 lutego 
1934 roku. 


= U 


w ATT WIA A 
„Radca prawny synodu cerkwi prawosławnej, 
„, Mikołajew, otrzymał nakaz opuszczenia gra- 


nic Polski, 


ci 


-między powietrzem, a qazem. świetlnym? 
— Najgłówniejsza jest ta, że powietrze ma 


się jeszcze zą darmo. yeo 
. 


TE 


Big * 
s, — Panie Moryc — mówił bankier do swego 


„kasjera — jak można być tak roztargniony! | 
'Pan jeszcze kiedyś ucieknie z banku, a zapo- 
¿z mni ukraść aaa z kasy. 


emae fee ta a m n maii a e ae A 


Dziś spoczną po długiej wędrówce, aż hen 
-ø Ekaterynodaru na Kubani, doczesne szczątki 
'poety-żołnierza Legjonów na cmentarzu woj- 
ie skowym stolicy, w otoczeniu mogił, chronią- 
%: cych kości dawnych towarzyszy: Józefa Mączki 
sm w bojach licznych i sławnych, pod Mołotko- 
*z(wem, pod Rarańczą, pod Kostiuchnówką;, nad: 
= Btyrem i Stochodem, na starym szlaku zagoń- 
* czyków. Wołodyjowskiego, ko z Wolo- 
szy na Dzikie Pola, 
Weterani małopolskiego Strzelca z przed 
wojny, starzy leguni- Karpackiej Brygady, 
je współwięźniowie z obozów jeńców na Wę- 
» grzech, towarzysze przepraw peowiackich na 
ss Ukrainę zaprowadzą trumnę, kryjącą to, co. do- 


rm czesnę pozostało. z żołnierza-poety, przez ulicę ; 


~| stolicy na miejsce wiecznego spoczynku. 


Ale „non omnis moriar“... Nie wszystko 
zmarło w tym legjoniście Józefie Mączce. Ży- 
je w poezji, żyje poezja.. Żołnierz-poeta ma 
_ przepiękną kartę w księdze ducha polskiego; 
à wiersze, które stworzył przy biwaku, na kwa- 
terze, między patrolem ułańskim o wywczasem 

^ò»: jżołnierskim, tętnią dziś tem samem życiem, co 
-o wtedy, gdy dobywały się z duszy poety. 
sl: , Bo ten dwnudziestokitkoletni 
ptudent politechniki, który nigdy przed woiną 
mia poral się literaturą, nie znał wcale rzemio- 
ela pisarskiego į bylby zapewne srodze się 
„gbruszył, gdyby go kto pomawiał a służbę 


s 


$ 


Diae aeie a się| 


— Jasiu iaka, jest najgłówniejsza różnica |. 


młodzieniec,, | 


EF” lub pięćdziesięciu dwócń: 


_ So połowie młodzieńców i pamiem 


Klub 52-ch jest najoryginalniejszym może 
klubem w Londynie. Liczba jego członków jest 
sztywna: pięćdziesięciu dwóch i ani jednego 
więcej lub mniej. Dwadzieścia sześć młodych 
pamien i dwudziestu sześciu młodzieńców. Ża- 
den z członków klubu nie może liczyć ponad 
lat 26. Nikomu nie wolno znać prawdziwego 
nazwiska innych clubmanów. Między sobą wita 


ją się klubowcy, wymieniając przybraną lite- 
rę alfabetu zamiast nazwisko, 

Zgłoszeń o przyjęcie do klubu 52-ch jest 
moc, gdyż klub ten jest bardzo popularny w 
Londynie. Pobyt w klubie kończy się dość czę 
sto, jak się można było tego spodziewać, za- 
warciem małżeństwa. Młode pary zostały jed- 
nak wykreślone z listy członków, 


Malarz m ojcem maskowania 


pozycji artylerii na wojnie 


Maskowanie pozycji artylerji, karabinów ma 
szynowych, okrętów etc. rozpowszechniło się 
podczas wojny światowej. Ojcem i wynalazcą 
tego sposobu obrony, był malarz francuski. 
Guiran de Scevola, który służył w artylerji na 
froncie zachodnim, 


Podczas nalotu aeroplanów niemieckich, u- 
siłujących określić dokładną pozycję baterii. 


wpadł Scevola na pomysł, aby przykryć bater- 
ję i jej otoczenie płótnem, na którem będzie 
wymałowana łąka, krowy, Ścieżki, krzaki etc. 
Pierwsza próba dała znakomite wyniki: lotni- 
cy niemieccy krążyli nad pozycją bateryjną, 
nie mogąc jej dostrzec. 

Obecnie system maskowania pozycyj stoso- 
wany jest we wszystkich krajach, 


Napad ma pociag 


fMerwawa maika z bandytarni 


Bandyci zaatakowali ekspress transsyberyj- 
ski na linji Charbin — Manczuli. s 

Na 65 km. od Cycykaru rozkręcili oni szy- 
ny i ukryli się w zaroślach. Ekspress, który 
jechał z szybkością 80 km. na godz., wysko- 
czył z szyn i spadł z nasypu. Tylko 4 wagony 
zostało na torze, zaś 7 innych przewróciło się. 

Z pośród 400 pasażerów 7-miu zostało: za- 
bitych, a. kilkudziesięcu odniosło rany. 


Bandyci splondrowali pociąg i z bogatym 
lupem zbiegli w niewiadomym kierunku, upro- 
wadzając ze sobą kl:kunastu bogatszych pasa-. 
żerów pociągu. 


Przybyłe oddziały wojsk japońskich sto- 
czyły walkę z bandytami, w której poległo 4 
żołnierzy, a 8 odniosło rany. Uprowadzonych 
podróżnych wojsko japońskie odbiło 


Wielki los króla Jorweśji 


Wyórał śćrzy kilo sera 


Król Norwegji, Haakon, zwiedził niedawno 
wystawę produktów mleczarskich w Oslo. Pod- 
czas spaceru po wystawie zaproponowano mu 
kupno biletu loteryjnego. Król bilet nabył i 


|oglądał dalej wyystawę, zupełnie zapomniaw- 


szy o tem, że jest posiadaczem biletu. 
Wnet podchodzi do króla jeden z jego adju 


Niezwykły przypadek zdarzył się lotniko- 
wi włoskiemu Niclot, który ostatnio ustanowił 
$ówiatowy rekord wysokości dla lekkich hy- 
drop!anów turystycznych 2-ej kategorji. Mia- 
mowicie przy podjętej przez niego nowej pró- 
bie pobicia własnego rekordu, w chwili gdy 
lotnik wzniósł się już na wysokość 9.090 m., 


Starych Ojców naszych szlakiem... 


- Ostatnia wędrówka legionisty - poety 


iApollina — stał się dopiero w Legjonach poe- 
tą, dopiero w środowisku żołnierskiem, dopie- 
ro pod wpływem tej przepotężnej ideologji 


'Czynu, którą w duszach młodzieży wykrzesał 


Józef Piłsudski. 


I dlatego też poezja Józefa Mączki jest tak 
“jedyna w swoim rodzaju, taka odrębna. 


Nic 
w nim nie bylo z zawodowego literata, przy 
biurku, muskającego wiersze, na zimno odmie- 
rzającego efekty. Tworzył, bo... 


„.Picruny biły na dziejów zegarze 
godzinę Twoją, o Polsko szczęśliwa — 
"Tworzył, bo... 


„nam Ciebie wróżyli pieśniarze, 

których Duch ogniem w wyżyny porywa» 
Że przyjdziesz ze krwi zrodzona — krwią 

żywa, 

w szczęku oręża i w armat rozgwarze. 
Wśród wielkiej plejady twórców poetycz- 
nych, od Cyprjana Godebskiego z epoki na- 
poleońskiej, których „Duch ogniem w wyży- 
ny porwał“ — ostatnim właśnie jest Józef 
Mączka, trawiony epidemją cholery, gasł na 
;obczyźnie, w delekiej miejscowości na Kubani, 
na dwa miesiące przed wskrzeszen'em niepod!e, 
głości, we wrześniu 1918 roku. Nie zmogły 
go boje w Karpatach. na Wołyniu, nie zmogło 
go ani więzienie austrjackie i niemieckie, nie 
umoyły go ryzykowne wyswawy na Ukrainę z 


„tantów i komunikuje? 

— Wasza Królewska Mość wygrał wielki 
los. 

— Cóż to takiego? 

— Ser 3 kilowy. 

Król Haakon był zachwycony, 


Rorfkociażgiem ma dół 


8 kilometrowa przygoda lotnika wioskieśo 


naskutek uszkodzenia aparatu z tlenem do od- 

| dychania Niclot zaczą? się dusić i stracił przy- 
tomność. Aparat na pelnym gazie zaczął opadać 
korkoc agiem na dół. Na wysokości 1000 m: pi- 
lot odzyskał przytomność, zdołał zapanować 
nad aparatem i wylądował bez szwanku. 


ramienia P. O W. — zmogła go epidemja w 
przededniu wskrzeszenia państwa, © którem 
marzył, dla którego się bił i trudził, które by- 
ło najszczytniejszym dlań ideałem. 


Przysiąqłem Tobie na niebieski but, 
gwiazdy na niebie i słońce w biękicie, 
przysiągłem Tobie na duszę i Bogą '— 
O Ukochanie najczystsze mych snów 
Ojczyzno droga! 
Poezja Mączki płynęła z najczystszych źró- 
del patrjotyzmu.  Wyt.ysnęla z musu ujaw- 
nienia tych uczuć miłości Ojczyzny, które nim 
niepodzielnie władały, Okiem swej duszy 
umiał bystro rozróżnić, co. w otaczającym go 
świecie jest przyziemne, a co wzniosłe i 
wieczne. szlachetne į wieikie. 


I dlatego też ten ułan II Brygady jeden z 
pierwszych wyczuł wielkość Twórcy Niepodle- 
głości. „Jest w poezji Mączki oda, odbrzmie- 
wająca najwznioślejszym patosem „Fanfary I 
pułku piechoty Legjonów". I jest w tym poe- 
macie ustęp: 


+. A W leśnej stanicy — myślami schy- 
lony 
. Wódz — mocy orężnej — i ducha — 
wzrok jasny w słoneczne kierując gdzieś 
strony, 
w głąb tajnych przeznaczeń wsłuckhany, 
wpatżony, 
Brygadjer — Erygadjer ich slucha.. 
Więc las się pokloni — i szumieć po- 
czyna =~ 
w poszumach przed chatą się chyli. 


W Stambule odbyły ik noeeystadci w 78 rocg 
nicę śmierci Mickiewicza, | 


Pomnik Chopina, w | Kaki, bedeto SETY 


na wiosnę. 


Polski przemysł drzewny zawarł wmowę z So- 
wtetami, która wchodżi w życie od 1 grudnia. 

Do 'Warezawy wkrótce „przybędzie nowomia- | 
nowany ambasador St. Zjednoczonych dla | 
Sowietów. 4, | 


Ogólny zjazd aplikantów adwokackich odbędzie í r 
|się między 8 a 10 errape w Krakowie. f h 


Spadkoblercy firmy Moskwicz wnieśli o nad 
zór sądowy. 


Magistrat warszawski podniósł stawkę emery- 
talną o 3 proc, 


Merja Curie Skłodowska w Sorbonie wykła- 
da. o jodach i; elektronach. 

Katolicki Związek Polek w Warszawie organie 
zuje pielgrzymkę do Częstochowy na 8 gru- 
dnia. 

Pod zarzutem przemytu aresztowano w Rybni- 
ku znanego przemysłowca Zurka, 

Ś. p. ks. Józef Nedecki zmarł na probostwie w 
parafji Zarzecze (Cieszyn). 


Inkasent elektrowni lwowskiej Sedlaczek Gprze” 
miewierzył kilka tys. zł, 


W gimnazjum w Rybniku wykryto nadużycia l 
w sumie 25 tys. zł. 


Akt oskarżenia warszawskiego, bankiera Kwin- 
ty obejmuje 91 stron druku. | 


Dom wypoczynkowy fm. króla Władysława 
Warneńczyka w Warnie ma być wkrótce wy 
kończony. 


W Bourges otwarta została aysana grafiki pol | 
skiej, 


Paryski „Le Jour" zamieścił wspomnienia o śp. || 
poecie Lemańskim. 


; ; b 
gdy przeczytasz K 
Mc Gregor ojciec-Szkót (w teatrze do » 
dy który przechyla się przez balustradę gae b 
er 
a Uważaj Jonny, nie wypadnij czasem. w 
Tam, w krzesłach, miejsce kosztuje o szylinga | PE 
więcej, ir. 
% | we 
Lekarz: Czy. dolega Li ustawiczne prag- © 
nienie ? 
Facjent: Dolega? Ależ ja Ady z tego właśnie od 
cieszę. =i "Bo 
mak: 3 ii 
Sna vojął, że.oto jest chwila jedyna, z 
że dana jest Mocy i Chwały godzina, Ha 
i Wielkość przydana tej chwili... $ M 
Józef. Mączka szedł w wichurę wojenną ` 
przepojony optymizmem. Jego mlodej dały m. 
nio imala się gorycz i zwątpienie.  Najcięższe tą, 
przeżycia na wojnit, nadludzki trud, niebezpie wp 
czeństwo walki, ryzyko młodego życ:a, rwą: o każą 
cego się wciąż da użycia. — wszystko to scho- EE 
dziło na najdalszy plan wobec tej dziecięcej bb 
iście wiary, tego przecudownego optymizmu, B 
jakim ten żoln'erz był przepojony, 
Górą jasne: niesiem: czoła, | 
radość w piersiach nam kołacze, 
, duma ogniem lica płoni, 
że idziemy — fako Oni! 
Starych ojców naszych szlakiem 
przez krew idziem w jutra wscbody, D 
i Z 'dawną pieśnią. dawnym znakiem, lm M 
na śmiertelne idziem gody, * | tw] 
_ by z krwi naszej życie wzięła | R 
Ta — co jeszcze nie zginęła! | dy, 
Z krwi najszlachetn: ejszych przedstawi. | za 


cieli młodego pokolenia, które Józef Piłsud- 
ski powiódł w ój, życie wzięła Polska. 


My, którzy zażywamy szczęścia życia w 
Polsce — wcine;, chylin y czoł. przed wielko- 
ścią ofiary. W gronie tyck ofiarników po 
czesne miejsce dajemy postaci kaprala-potty, 
tego młodziutkiego  studenta-strzelca, któr 
poszedł na wcejn „starych Ojców szlakiem” | 
a opromienił swój Czyn biaskiem jasnej,-z” 
tej, czystej poezji 


posądzić pięknej markizy © czyny adradliwe. 


mo „cudownego“ proszku. Proszek cieszył się 


j ro 
TR $ 


iarkiza de 


Historja ludzkości, począwszy :od czasów| trucizn rozmaitej 
zajdawniejszych, utrwaliła na swych kartach | przyrządzanie. 
całą galerję zbrodniarzy, przekazując potom- 
ności ku pogardzie ich nędzną postać, Najgłoś- 
niejszą niewątpliwie, zbrodniarką wieku sie- 
demnastego była wyrafinowana 
markiza de Brinvilliers, A | pne, publiczną pokutę przed katedrą Notre- 


Dame i wreszcie na szafot. 
Kazirodcza miłość 


Pani de Brinvilliers, urodziła się jako cór- 
ka wysokiego urzędnika Antoniego Dreux 
d'Aubray w 1630 r. i edukację jak na owe cza- 
sy otrzymała niezwykle staranną, W parze e 
wykształceniem ślicznej panienki nie szło jed- 
nak wychowanie moralne i religijne, Jaka at- 
mostera panowała w domu rodzicielskim przv- 
sziej markizy, o tem mówią fakty, że Maria 
Magdalena straciła niewinność mając lat sie- 
dem, później zaś pozostawała w stosunkach 
kamirodczych ze swymi braćmi, Mając lat 21 
wyszła zamąż za Antoniego Gobelin de Brin- 
villiers młodego, bogałego hulakę, który nie 
zmienił trybu życia Po ślubie z piękną panną 
o oczach anioła, 

W. kilka lat po ślubie markiza de Brinvil- 
Eers poznała kapitana kawalerji pana de Sa- 
inte + Crois, który wkrótce stał się jej kochan- 
kiem. Aby przerwać miłosną aferę córki, pan 
d'Aubray uzyskał dekret królewski, wtrącaią- 
cy kawalera de St. Crois do Bastylji Tam po- 
znał ów kawaler pewnego Włocha, który wta- 
jemmiczył go w „subtelną sztukę” zabijania 
przy pomocy działających powoli trucizn. Na- 
tychmiast po wyjściu kawalera de St. Crois z 
więzienia, stęknieni roełąką kochankowie po- 
etanawiają zamordować pana d'Aubray, przy- 
czem nietylko motyw zemsty grał tu rolę, 
„łecz również wchodziła w grę nadzieja wiel- 
kiego spadku. 


Trucicdielka w szpitalach 


Chcąc wypróbować działanie różnych tru- 
cien, p. de Brinvilliers za namową swego ko- 
‘chanka opiekuje się chorymi po szpitalach i 
przytułkach i rozdaje im w potrawach i napo- 
jach różne proszki, Mimo, że opieka ta koń- 
ceyla cię zawsze Śmiercią lub ciężkiemi cier- 
pieniami chorych, nikt nie mógł i nie śmiałby 


Na szafocie 
Los markizy był przesądzony, Po formal- 


W tym ostatnim okresie życia wielką rolę 
odegrał emakomity ks, Pirot, prof. Sorbony, 


skich w IIl-cim kwartale r. b, (92 dni) wy- 
niósł ogółem 28,898,099 podróżnych. W ill 
kwartale, jak zwykle w tym okresie czasu, 
ruch pasażerski był bardzo ożywiony w 
związku z masowemi wyjazdami do uzdro- 
wisk: zdrojowisk, w góry i nad morze. W 
szczególności olbrzymi zjazd był tego ro- 
ku nad morzem. Regularność biegu pocią- 
gów pasażerskich dalekobieżnych w okre- 
ste sprawozdawczym wynosiła 91 proc. 
Towarów przewieziono w l-im kwar- 
tale r. b. przy 78 dniach roboczych — 
12.018,571 ton, oprócz kolejowych gospo- 


Rozmaite przygody, smutne i wesołe, prze- 
żywał podczas swego kiłkumiesięcznego poby- 
tu na terenie naszego państwa obywatel czeski 
narodowości niemieckiej, 40-letni Józef Müller, 
z zawodu technik — specjalista w branży kau- 
czułkowej 

Na podstawie specjalnej umowy międzyna 
rodowej i starań krakowskiej fabryki wyrobów 
kauczukowych „Magnat” p. Miller, zaopatrzo 


W domu i w rodzinie 


Ojca swego truła' eystematycznie w ciągu 
ośmiu miesięcy, aż wreszcie starzec wyzionął 
ducha, nie domyśliwszy się niczego. 

Wyrafinowana  zbrodniarka postanowiła 
egładzić ze świata dwóch swych rodzonych 
braci, aby eagarnąć po nich majątek, Do tego 
celu użyła markiza eaufanego lokaja, który, --- 
wywiązując się z polecenia —- trut jednego z 
braci w ciągu trzech, drugiego zaś w ciągu 
siedmiu miesięcy. Markiza trula również i swe 
fo mężą i własną córkę. 

Niedługo w zagadkowy sposób umarł ka- 
waler de Sante-Crois. Markiza w sposób natar 
czywy i wabudzający podejrzenie domagała się 
of władz wydania kasetki zmarłego kochanka. 
Policia otworzyła kasetkę i zmalazła w niei 
list markizy z obietnicą odszkodowania w su- 
mie 55000 liwrów za cenę milczenia i kolekcię 


Wąbrzeźno 


— Konłokrady grasują. W nocy z 27 na 28 
bm. na szkodę Bonieckiego Feliksa z Lipnicy. 
w pow. wąbrzeskim, skradziono 2 konie z zam 
kniętej stajni Konie przedstawiają wartość 
500 zł. Wdrożono dochodzenia. | 


jaki wydajemy 


iaka 0 ak anioła - 


rinvilliers z siedemnastego wieku. 


mocy e receptami na ich nie i o którym powiedziała, że gdyby wcześ- | 


pnzed którym wyznała wszystkie swe zbrod- | wyjednały u króla jego zmianę na owa 


ny w paszport zagraniczny z wjazdową wizą 
polską wydaną przez Konsulat R. P, w Mona- 


CEJ 


nie omijajcie okazji doskonałej 


cekiamy 


m numerze przedświątecznum 


niej go spotkała na drodze az: życia, toa 
jej inną potoczyłyby się. koleją. * : 


Po odrąbamiu pięknej głowy jednem SP 


| żnem cięciem katowskiego topora, ciało Mar- 


tracicielka, | nym procesie została skazana na tortury wstę- | ji Magdaleny de Briavilliers spalone zostało |. 


na stosie, a prochy rozrzucone na poj czę- 
ści świata. $ 

Tak umarła Wide: dodanie! które 
dzieci; aby nie nosić «chańbionego nazwiska, 


| 28 milionów podróżnych 


przęwiozły nasze koleje w trzecim kwartale 
Przewóz podróżnych na kolejach pol-- 


darczych, 

Naładowano na stacjach linij normalno- 
torowych kolei polskich 947.317 wagonów 
15-to tonowych, a przyjęto od kolei zagra- 
nicznych 100.444 wagonów z ładunkami. 
adresowanemi do Polski, oraz przechodzą 
cemi przez Polskę tranzytem, czyli razem 
przewieziono 1.047.761 wagonów Iadow- 
nych (łącznie z przesyłkami gospodarcze- 
mi 

lie porównaniu z Il-cim kwartałem ro- 
ku ubiegłego (1.012.030 wagonów) prze- 
wieziono w lll-cim kwartale r. b. więcej o 
3,5 proc. 


a zamieściło artykuł pot 


| Endetka. etyka. wyborcza , 


W numerze piątkowym „Słowo AOWA 5. 
„Takiego burmistrza.. 
jeszcze świat nie widział" „w którym w 6po-. 


| sób krzywdzący i kłamliwy przedstawiło zasłu. 


żonego w walce o niepodległość i pracy społe- 
-cznej, honorowego burmistrea miasta Solca Ku. 


| jawskiego, dyr. Czaczkę. > 


Powodem tego artykułu je nice inmeśgy 
jak to że „unieważnił Mae obozu narodowego 
w Solcu Kujawskim“, A E wat. ) 

Nie wchodząc w meritum sprawy, Bie: 
mależy, że poniżanie godności ludzkiej dla ce- 
łów małych ; krótkotrwałych jest etycznie bar. 


ldzo niskie; tem bardziej, niskie, że używa się 
'kłamliwych insynuacyj. zł St 


Jeżeli bówrem pisze się o więzieniu to wie 


f dzieć trzeba, że to więzienie, w którem sie- 


dział dyr. Czaczka przyreri mu chłubę i za- 
szczyt, Było to bowiem wtedy, kiedy druga 
brygada przeszła do Rosji, protestując przec'w - 
ko traktatowi brzeskiemu. 

j Tych, którym cię to nie udało, uwięziowo 
w Marmarosz-Szyget, Huszcie itd. Właśnie ie- 
drym z tych, który w procesie o adradę stanu 
odegrał pewną rolę, był dyr, Czaczka. Nie ga 
parł się on, że z całą świadomością rzeczy no 
stępował, opuczczając zdradzieckie państwa 
centralne. 

Iza to od tych, ttószy korzysiają 2 wywal- 
czonej niepodległości Państwa Polskiego, spo- 
tyka go taka nagroda. Nic dziwnego — w za 
pale partyjno-wyborczym  endecja zatraciła 

wszelką miarę. R 1 


"|Popierai LOPP 


, 


w Niemczech dowiedziała się o romansie 
meža w Bydgoszczy 


chjum, przybył dn. 20 marca br. do Krakowa, dzoziemcowi. Nic więc dziwnego, że na począł 
i natychmiast objął posadę kierownika działu | ku kwietnia dał ogłoszenie w „I. K, ©”, po- 


technicznego w fabryce „Magnat”, 


P. Müller okazał się dzielnym fachowcem, 
wtajemniczał dyrekcję w tajniki fabrykacji roz 


maitych wyrobów gumowych, w Polsce dotych 


czas niewytwarzanych — jednem słowem był 
pożytecznym. 


I wszystko ułożyłoby cię jak najlepiej, gdy- 
„. kobieta. Smutno bowiem było: niezna 
nemu i nieznającemu nikogo w Krakowie ču- 


by nie.. 


w dmiu 17 grudnia r. b. 


Cudowny środek na syna lub cór rke 


Sól mineralna reformatorką urodzeń 


Do władz bezpieczeństwa wpłynęła skarga | skiego“ brał za jeden proszek 3 zł 50 gr. 
na podającego się za „doktora medycyny wy- | Sprzedał również proszki, które miały wpły- 
zwolonej'* Kazimierzą Tulskiego. wać na „poprawę rasy“, Od wszystkich osób, 

Rzekomy dr. Kazimierz Tulski, a w rze- | reflektujących na kupno proszku brał podpis 
czyw'stości Józef Zaparski występował w War | do „książki pamiątkowej”. 
szawie jako wynalazca nadzwyczajnego prosz- Po zebramiu pewnej ilości podpisów zaczął 
ku, który miał wpływać na płeć przyszłych | szukać dalszych dochodów w różnych insty- 
noworodków. Wydał on książeczkę, omawia- | tucjach społecznych.  Demonstrował swoją 
jącą to zagadnienie i rozesłał ją w większej | księgę prosząc jednocześnie o subsydjum na 
ilości egzempłarzy do różnych osób. dalsze prowadzenie „pożytecznej społecznie 

Wkrótce w mieszkaniach kilkunastu kobiet | akcji“ W kilku wypadkach udało się mu 


zjawił się starszy, poważny pan i podając się | uzyskać pewne sumy i obietnice na wydet. 


za wysłannika dr. Tulskiego proponował kup- | niejszą pomoo w przyszłości. 
Wreszcie przyszła katastrofa. Jedna z 


dwżem powodzeniem. „Wysłannik dr. Tul- | osób. kióre otrzymały broszury i przyjmowa- 


ły u siebie wizyty rzekomego wysłannika dr. 
Tulskiego powzięła pewne podejiżenie j do- 
niosła do policji, Ta zainteresowała się dzia- 
łalnością „reformatora urOdzeń” i jego osobą, 
Po dłuższych obserwacjach, Józef Ziaparski 
false dr. Kazimierz Tulski został aresztoWa- 
ny. : Dochodzenie wyjaśniło, że nie jest om 
doktorem, ani nie odbywał żadnych studjów 
medycznych. 

„Cudowny“ proszek był zwykłą PR mine- 
ralną, 

Zaparski zorganizował sobie specjalna sieć 
wywiadowczą, zwerbowaną z pośród dozorców, 
ich pomocników i służących. A 


| aoc zd 
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szukując prołesorkę języka polskiego, która mo 
głaby dotrzymać zarazem towarzystwa we 
wspólnych wycięczkach. 

W odpowiedzi na ten inserat wgłociło eię 
wiele pań e całej Polski, zaciekawionych, jak 
to eresztą zawsze bywa, magicznem słowem.... 
cudzoziemca. 

I nie brakło wśród mich również preystoj- 
nej Bydgoszczanki, nauczycielki jednej ucze:ni 
p. Stefanji S., której uśmiechała się miła por- 
spektywa posiadania zagranicznego wielbicie- 
la. Oferta p. Stełanji S. została przez p. Miil- 
lera natychmiast pnzyjęta. 

Przez pewien czas między Krakowem a Byd 
goszczą toczyła się ożywiona korespondenc A, 


||| aż wreszcie nadobna Bydgoczczanka podczas 


wakacyj szkolnych pojechała do Krakowa, ce- 
lem odwiedzenia mieszkającej tam etale mat- 
ki, no i... swego pana Müllera. 

„ Sielanka trwała kilka miesięcy i skończyła 
się dopiero na początku roku ezkolnego, gdy 
Stefania musiała powrócić do swych obowiąz 
ków. 

, Listy jednak zły dalej., aż tu nagle 21 
października nadszedł telegram: „Przyjeżdżam.. 
Józek“. ; 

9 Radość i zdziwienie zarazem ogarnęły pan 
pe Stefanję. Przywitała serdecznie p. Millera i 
przyjęła go w swem. mieszkaniu pnzy ul. Kołłą- 
taja... 

Biedny eoe ae POS oka kd się 
swej polskiej przyjaciółce na ciężki cios, jaki 
go w ostatnich dniach spotkał, F-ma „Magnar” 
mimo swoich usilnych starań nie uzyskała od 
włade polskich przedłużenia na jego pobyt na 
terenie państwa, wobec czego jest omuszony 
wrócić. do Niemiec, gdzie napewno spotka się 
z ciężkiemi represjami ze strony: hitlerowców. 

Panna Stefanja, słysząc te straszne rzeczy. 
g przestraohu i litości nad ciężką dólą ukocha- 
nego egodziła się, aby zamieszkał u niej. w 
a laaie Miła sielanka trwała jednak krót- 
ko. Żona p. Miiliera, stale zamieszkująca w 
Niemczech, dowiedziała się 0 romansie męża 
i chcąc wię zemścić, doniosła władzom polskim 
o jego nielegalnem przebywaniu na terenie Po! 
ski. : i GY 4 

Po nitce do kłębka i niewierny mąż, który 


| myślał, że zdrada jego ukryje cię przed żoną, 


przebywającą o kiłka tysięcy kilometrów, zo- 
stał ujęty i postawiony przed Sąd starościński 
za nielegalny pobyt w Polsce. ` 

Pan Müller tłumaczył się, jak mógł nic jed 
makże nie pomogło. Zapłacił 200 zł: kary i o- 
negdaj z żalem opuścił g iż władz polska 
Bydgoszcz. SP 6) 

A panna S. łey roni i sado 
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wW dalszym ciągu pierwszego dnia rozpra- 


wy osk. Mosiewicz dość szczegółowo przedsta- 
wil historję powstania firmy „Progress-coal", 
„oraz stosunku „Atlanticu“ do tej firmy. Zez- 
„nanje to miało ścisły związek z zarzutem ob- 


jętym aktem oskarżenia, jakoby „Atlantic“ 
Tobil nieczyste interesy z węglem bunkrowym. 
Według zeznań oskarżonego firma „Pro- 


 Hress-coal* założona została w Gdyni w roku 


'1929 dla sprzedaży węgla bunkrowego. Jednym 
z głównych właścicieli tej firmy był niej. Ce- 
sar Wolheim z Berlina, bedący również wspól- 
"właścielem podobnych firm _„Progress-coal'" 
„w Lamgfuhr i „Danziger Bunker Kontor". Fir- 
„mą gdyńską zażądali dyrektorowie Tomasz Pe- 
„rutz i Ernest Dubke. „Atlantic“ nie należał do 
spółki, lecz był w stałej umowie w „Progress- 
'coał* w myśl której otrzymywał wyłączność 
przeładunku węgla; oraz oddawał do dyspozy- 
cji tej firmy część swego personalu urzędniaze- 


-go i swoje biura w porcie. Działo się to dlatego 


że utrzymywanie stałego własnego aparatu u- 
„rzędniczego przez „Progresscoal* w- porcie 
„gdyńskim wobeo znikomej początkowo sprzeda 
ży bunkru statkom — nie opłacałoby się. 

Całą stroną handlową tego interesu zajmo- 
wał się wyłącznie Dubke z Gdańska który pro- 
wadził również księgowość przy pomocy wła- 
"snych sił. Firma „Atlantic“ mie miała więc żad 
nego wpływu na sprzedaż. węgla. 

Przewodniczący: Jakby oskarżony określił 
stosunek między swoją firmą a „Progress-co- 
al“? 

Osk, Mosiewicz: Dawaliśmy tylko robociz- 
nę, na której miałem zysk, natomiast nie party« 
'cypowałem w zyskach ze sprzedaży węgla.. 

Następnie osk. Mosiewicz wyjaśnia bardzo 
ciekawy szczegół co do „zaoszczędzania* pew- 
nej ilości węgla  bunkroweso sprzedawanego 
statkom. Istnieje zwyczaj, że statkom wydaje 
się zwykle mniej węgla, niż zamówiono mima 
że otrzymuje się należność za pelny ładunek. 
Chodzi: tu o pewną ekonomię paliwa którą sto- 
sewać muszą palacze okrętowi: Jako ekwiwaient 
Za owe oszczędności palacze otrzymują zapła- 
tę w gotówce. - 

„ W ten sposób gromadzą się w barkach do- 
wwożących węgiel, duże pozostałości które na- 
stępnie sprzedaje się innym okrętom. © wy- 
ważeniu tych resztek do miasta nie może być 
mowy. 

Transport minął już Toruń 

Dalszy punkt oskarżenia zarzuca Mosiewi- 
czowi wstrzymywanie przez przekupionych u- 
rzędników transportów węglowych, celem u- 
niknięcia płacenia „postojowego“. ` 

Mosiewicz do winy się nia przyzmaje i żar- 
liwio. broni współoskarżonego b. kierownika Biu 
xta Węglowego Dyrekcji Kolejowej Jachimcza- 
ka, który zdaniem jego padł ofiarą nieporozu- 
mienia, 

Z Jąchimoząkiem łączyły oskarżonego przy 
jacielskie stosunki ed r. 1924. Stosunki te jed- 
nak nie miały żadnego wpływu na regulowanie 


„ ruchu pociągów węgłowych. W żadnym wypad 


ku wstrzymywanie pociągów nie było potrzeb- 
ne, raczej przeciwnie, firmom zależało na tem 
aby transporty jaknajprędzej dochodziły do 
miejsca przeznaczenia. W tym celu utrzymywa 
no nawet konwojentów, których zadaniem by- 
ło przyspieszać transporty. 

Ponieważ sprawne kierowanie transportów 
możliwe było na terenie dyrekcji gdańskiej prze 
'to firmie „Atlantic* zależało bardzo na wia- 
domościach, kiedy węgiel jej znajdzie się w 
"strefie działania tej dyrekcj, w tym celu utrzy- 
mywała wywiadowcę 'Taubera, który sygnali- 
'zował, że transport minął już Toruń wzg. Byd- 
g0SZCZ. ; 

W związku z tym punktem oskarżony wy- 
jaśnia stosunek swej firmy do byłego naczelni- 


-ka stacji Malinowskiego i b. zastępcy Kapita- 


_na- Portu Antomiewicza, którego uważa za bar 
dzo zasłużonego dla rozwoju portu. Antonie- 
włcz kilkakrotnie zwracał się do oskarżonego 
o pożyczki, które otrzymywał. Pożyczyłem mu 
bk. 1000 zł. mówi oskarżony — gdyż obowiąz- 
kiem moim było pomóc człowiekońwi, którego 
osobiście ceniłem. 


Szwindie podatkowe były 


Co do prowadzenia fikcyjnych zapisów bu- 
chałteryjnych dla zmniejszenia przypadających 
na firmę podatków, oskarżony przyznaje się 
częściowo do winy. Wiedziałem — mówi Mo- 
siewicz — iż pewne wpływy nie są księgowa- 
ne. Nadzór nad buchaltecją miałem ja i p. 
Gronkowski. Samodzielnym  buchalterem był 
Wolfert. Proszę o powołanie do współodpo- 
więdzialności obydwóch panów. 


Tom Vi str. 1022 


Przewodniczący De. Rasczewski zwraca się 
„9 iaiepia do stom 


Prok. Wedegis. Jest kilka sprzeczności. mię 
dzy zeznaniami złożonemi przez oskarżonego 
dzisiaj i podczas śledztwa. 

— Dziś zeznał Pam, że kopalnie  wiedzia- 
ły.o sprzedaży węgla eksportowego na rynku 
wewnętrznym. 

O g. 2-giej Przewodniczący ogłosił pjp dsi 
ną przerwę. 

Na wstępie sesji popkżydsińiei stawią py- 
tania adwokat Mosiewicz brat oskarżonego, a 
zarazem jeden z jego obrońców. 

Adw. Mosiewicz: Czy oskarżony miał jakieś 
zatargi ze świadkami Bartczakiem, Mazurem, 
Nowakiem i Bocheńskim, któreby spowodowa- 
ły ich zwrócenie się przeciw oskarżonemu? 

Os. Mosiewicz: W r. 1931 podkomisarz Bo- 
cheński przeprowadził rewizję w mojem miesz 
kaniu prywatnem, gdzie skonfiskował 2 butel- 
ki wina gdańskiego. Rewizje dokonane zosta- 


_ PIĄTEK, DNIA 1 GRUDNIA 1933 R. 


7 re rektor firmy „Atlanti“ przed sadem 


Sensacyjne zeznania oskarżonych 


ły również u dyr. Gronkowskiego i u Bart- 
czaka. W czasie rewizji podkomisarz Bocheń- 
ski zabrał kilka niewvpełnionych blankietów 
frakturowych. Po kil. « dniach wezwał mnie do 
siebie żądając wWARRKE co do prawomocno- 
ści tychże mówiąc, że wydawać je może tyl- 
ko Straż Celna. Kiedy tłumaczenia moje niepo- 
mogły, zwróciłem się do władz kompetentnych, 
ale nie otrzymałem odpowiedzi. 

Tymczasem rewizje nie ustawały nie tylko 
u mnie, ale i u moich klientów. Byłem zroz- 
paczony, bo groziło to wielkiemi stratami ma- 
terjałnemi. Wówczas zjawił się u mnie Bartczak 
który w firmie mojej już nie pracował i dał mi 
do zrozumienia, że o ile wpłacę pewną kwotę 
pieniężną, akcja podkom. Bocheńskiego usta- 
nie. Odmówiłem wówczas. Posypały się nowe 
rewizje u mnie i u klientów moich w Gdyni, i 
Grudządzu a nawet w Centrali Zakupów Zło- 
mu w Katowicach. 


Szantaż w większym stylu 


Jednocześnie na łamach IKC. ukazał się ar- 
tykuł o tem, jak „podkom. Bocheński wykrył 
muljonowe nadużycia w firmie „Atlantic“ Zno- 
wu zjawił się Bartczak i tym razem naznaczył 
mi spotkanie w „Hotelu Centralnym“, groził o- 
głoszeniem nadużyć przy przeładunku złomu i 
dalszemi rewizjami. Nie chcąc ukazywać się w 
jego towarzystwie w Gdyni pojechałem z nim 
do Sopot. 

Wyraźnem dia mnie było, że chce pieniędzy. 
Spytałem poprostu: Ile? Bartczak powiedział 12 
tysięcy złotych. 

Zwróciłem uwagę Bartczakowi, na jego ro 
lẹ w stosunku do mnie, który zrobił mu du- 
żo dobrego. Odrzekł: „Dla mnie albo śmierć, 
albo to“. Pe pożegnaniu się ze mną wyszedł i 
na dworze zbliżyła się do niego jakaś postać, — 
która przypominała Bocheńskiego. 


Pieniędzy, pieniędzy! 

W czasie następnych rozmów na ten temat 
Bartczak zażądał już 15000 zł. w zamian za co 
sprawa oddama być miała wyższym władzom 
do załatwienia — 0 co mi chodziło — a Bocheń- 
ski miał wyjechać na nowe stanowisko. W kil- 
ka dni później na drodze redłowskiej wręczy- 
łem Bartczakowi 7000 zł. Bartczak oznajmił mi, 
ża Bocheński jedną rzecz musi zrobić, miana- 
wicie wytoczyć mi sprawę o zmiesławienie jego 
przez użycie wyrazu „nałogowy pijak”, którego 
użyłem w liście ze skargą, na Bocheńskiego. 

Podkreślam, że nigdy z Bocheńskim na ten 
temat nie rozmawiałem, wszystko załatwiał 
Bartczak. 

Adw. Mosiewicz. Słyszeliśmy o 7000 zł. a 
€o było z resztą 8000 zł. 

Osk. On (Bartczak) chronicznie potrzebo- 
wał pieniędzy. Dzwonił do mnie ciągle. Czasem 
potrzeba mu było 1000 zł, bo Bocheński wy- 
jeżdżał. Kiedyś dałem mu czek na 2500 zł. Ra- 
zu pewnego zażądał 1000 zł., które miałem mu 
przynieść o 7 na dworzec. Gdy spóźniłem się 
o kilka minut zrobił mi ostre wymówki, że 
przez to Bocheński się spóźnił na pociąg kato- 
wicki. Po chwili zobaczyłem go powracającego 
z Bocheńskim do miasta. 

Przewodniczący: Jaką gwarancję miał oskar- 
żony, ża Bartczak nie chowa tych pieniędzy 
do własnej kieszeni? 

Osk.: Bocheński był z Bartczakiem w wiel- 
kiej przyjaźni. Byli na „Ty“. Przebywali ciągle 


razem. Bywali razem u Seydła i w innych loka- 
lach, gdzie jednego wieczoru puścili 1000 zł. 
ale co ważniejsze rewizje i szykany ustały. 


„Panie Byrektorze sprzeniewie- 
rzyłem 22000 złotych” 


W tym czasie wykryłem przypadkowo wiel 
kie oszustwo i sprzeniewićrzenie dokonane 
przez kierownika działu węglowego Mazura, 
który sprzeniewierzył pieniądze od klijentów. 
Pomagał mu w tem buchalter Wolfart, dlatego 
tak długo to się nie wykrywało. Zresztą sama 
technika tego sprzeniewierzenia była bardzo 
sprytna. Przyparty do muru, gdy wiozłem go 
samochodem do Sopot, celem wyjaśnienia spra 
wy pieniężnej Mazur zawołał: „Panie Dyrekto 
rze proszę dalej nie jechać, sprzeniewierzyłem 
12 tys. zł. Pojechałem z nim do Gronkowskiego 
gdzie już przyznał się do 17000 zł. a następnie 
do 22000 zł. W obecności Gronkowskiego i Pe 
rutza podpisał papier, stwierdzający, że tę Su- 
mg sobie przywłaszczył i że sprawy prosi nie 
oddawać do sądu, gdyż pieniądze zwróci. 

ia sprawdzenia rachunków zaangażowałem 
do pomocy nieuczciwemu buchalterowi. Wol- 
wratowi pannę Erbrychównę, która po kilku 
dniach oświadczyła, że bilańsu nie zrobi póki 
nie uzgodni konta. Wolfrat był bardzo zdener- 
wowany, alə widziałem, żę panna E. nie może 
jednak go przykryć. Wtedy poprosiłem buchal- 
tera p. Ksawerego Taubego, który w poniedzia 
łek miał skontrolować i zrobił bilans, 


I „Tajny Detektyw" o tem nie 
pisai? 


Tomedsem w sobotę wieczorem do biura 
„Atlanticu“ dokonano włamania. Zginęły książ 
ki kasowe i mój notatnik, Zaalarmowałem po- 
licję. Nagle zadzwonił do mnie telefon i niewy | 
raźny głos oznajmił „My mamy książki pana“! 
Nazajutrz otrzymałem anonim. 

Za cenę 25000 złttych na pierwszej stacji 


za Koluszkami miano mi wszystko zwrócić. Po- | 


jechałem. Towarzyszył mi wywiadowca Lassek 
w przebraniu kolejarza. Na umówionem miej- 
scu spotkał mnie niej. Nowak, z którym od- 
razu przeszedłem do sprawy i umyślnie głośno, 
aby Lassck mógł słyszeć, zacząłem się targo- 
wać. On usiłowa! odprowadzić mnie jaknajda- 
lej od toru. W tej chwili wywiadowca Lassek 


jeszcze na marginesie wyborów w Gniewie 


Zwyciestwo listy nr. 1 = Jak endecy połączyli sie z Niemcami 


W wyniku fiedzielnych wyborów w Gnie- 
wie do gniewskiej Rady Miejskiej wybrano z 
listy Nrr. 1 sześciu radnych, a mianowicie pp. 
Goca, Hildebrandta, Wiśniewskiego, Filcka, Ma 
lolepszego i Urbana. 

Z listy Nr. 3 Stronnictwa Narodowego zo- 
stali wybrani pp. Ludwig, Kordecki i Puczyń- 
ski. — 

Pozostałe trzy mandaty uzyskali „narodow- 
cy” pp. Kozłowski, dyrektor banku Ludowego, 
Borzeszkowski i Ziółkowski, którzy figurując 
na liście Stronmictwa Narodowego wybrani zo- 
stali głosami wyłącznie niemieckiemi. 

Aby dokładnie wyświetlić czyn wymienio- 
nych pp. Kozłowskiego, Borzeszkowskiego i 
Ziółkowskiego przypominamy czytelnikom na- 
szym, że lista niemiecka w Gniewie została 
unieważnioną przez Główną Komisję Wybor- 
czą na skutek błędów zasadniczych i udowod- 
nionego Niemcom wyfudzania podpisów od 
wyborców Polaków, którzy po zorjentowaniu 
się, ża podpisy tch figurują na liście niemiec- 
łacj. nażychmiazt je cofnęli, składając odpo- 


wiećme nśmóulczenia., Bo ważersninhi Hi. 


sty niemieckiej wymienieni powyżej trzej pa- 
nowe wdali się z Niemcami w pertraktacje, na 
podstawie których Niemcy gniewscy wydali 
specjalne ulotki i głosującej mniejszości roz- 
dawali kartk: wyborcze, na których nazwiska 
pp. Kozłowskiego,  Borzeszkowskiego i Ziół- 
kowskiego wydrukowane były po cztery razy. 

"Tym więc sposobem guiewska Rada Miej- 
ska zestała dzięki liście Str. Narodowego ob- 
darzona stróżami interesów mniejszości nie- 
mieckiej w chwili, kiedy mniejszoś! ta nie mia- 
ła dostatecznej ilości wyborców, potrzebnej 
do zgłoszema listy swoich kandydatów. 

Nie pzesądzając przyszłego ugrupowania 
się gniewskiej Rady Miejskiej, społeczeństwa 
z ogromnom zaimteresowaniem obserwuje czy 
radn: pp. Ludwig, Kordecki i Puczyński wy- 
rzekną się swoich kolegów partyjnych pp. 
Kozłowskiego, Borzeszkowskiego, i Ziółkow- 
skiego, czy też działając z nim razem dadzą 
dowód wszystkim, że mimo swego „narodowe- 
go“ płaszczyka, Otwarcie współpracują z Niem- 


cami 


przez pana prokuratora nam 6ię nie należy. 
W tej chwili kilka pań siedzących za prze 
gródką dla publiczności zaczynać głośno klas- 


aresztował Nowaka. 

Adw. Mosiewicz: Czy było doniesienie ne 
Mazura. 

Osk.: Gdy sędzia śledczy Skąpski poradził 
mi zrobić to, odrazu to uczyniłem dołączająa 
jego piśmienne oświadczenie. 

Prokurator: Czy w związku z opowiadania- 

mi 6 podk. Bocheńskim miał oskarżony jakieś 
sprawy? 
"> Osk.: Miałem dwie. Za obrazę w liście otrzy 
malem 500 złotych kary i za zeznania przed 
kierownikiem Wydziału Śledczego Kusielem, — 
które są powtórzeniem dzisiejszych zeznań 0. 
trzymałem 100 zł kary i tydz. aresztu. Zresztą 
podkreślałem, że osobiście z Bocheńskim o tew 
nigdy nie rozmawiałem. 


Mazur na widowni 


Adw. Mosiewicz domaga się zażądania przes 
Sąd akt straży celnej, jak również akt w spra- 
wie Mazura, zarzucając, że sprawy te prowadzi 
się zbyt ospale i, że Mazur od roku będący 
pod zarzutem sprzeniewierzenia jest w dalszym. 
ciągu urzędnikiem w Częstochowie. 

Prokurator sprzeciwia się wnioskowi obrony 
i 'w.dość ostrej formie zwraca uwagę adwoka- 
łowi Mosiewiczowi na niewłaściwy ton jego iro 
nicanej uwagi pod adresem prokuratury. 

Słowa prokuratora wywołują poruszenie 
przy stole obrońców. 

Adw. Ettinger: Będzie nam wolno przema- 
wiać w ramach wytkniętych nam przez pana 
Przewodniczącego, który jedynie uprawniony 
jest do zwracania nam uwagi i zwrócenie jej 


kać. (Przewodniczący przywołuje publiczność 
do porządku). 


Zeznaje oskarżona 
de Rosset 


Akt oskarżenia zarzuca jej, że mając przed 
stawicielstwo „Gwarectwa hr. enand* i franko 
polskiego towarzystwa górniczego sprzedawała 
węgiel eksportowy firmom gdańskim wiedząc 
zgóry, że przeznaczony on jest na rynek wew- 
nętrzny. 

Przewodniczący: Czy oskarżona przyznaje 
się do winy? 

Osk. de Rosset: Ani w swojem ani w firmy 
naszej imieniu! 

Oskarżoma zeznaje, że prowadziła interesą 
swego śp. męża jako jego pomocnica że ani jej 
mąż, ani ona ani firma ich nikogo nie aszuki- 
wała, i że mąż przez 35 lat miał przedstawiciel: 
stwo kopalń, które aż do śmierci swej prowa- 
dził wysoce uczciwie. 

— Mąż mój miał nazbyt ustaloną opinję 
abym mogła zestawiać ją z zeznaniem p. Szapi 
ry, który w kilka dni po śmierci mego męża 
zmienił swoje zeznania obciążając zmarłego. 

Po wyjaśnieniach udzielonych na pytania 
prokuratora, tyczące się stosunku oskarżonej 
do £. Atlantic adwokat Józewicz zapytuje oskar 
żoną, czy Mazur ją szantażowa!. 

Osk. de Rosset: Pewnego dnia zjawił się u 
mnie w Warszawie niejaki inż. Fedorski, które- 
go nie znałam przedtem. Oświadczył mi, że o 
ile nia będę interwenjowała w sprawie Mazura 
mejącego być zwolnionego z „Atlanticu“ to 
Mazur ogłosi rewelacje w sprawie moich rzeko 
mych nadużyć, Odpowiedziałam Fedorskiemu 
że zostawiam mu zupełną swobodę działania * 
nie podając mu ręki wyszłam z pokoju. : 

Oskarżony Jachimczak b. kierownik bs 
węglowego Gdańskiej Dyrekcji Kolejowej 
świadcza, że do winy się nie przyznaje. — W 
przeszło godzinnem przemówieniu tłómaczy 0 
skarżony zamieszanie jakie panowało na kole- 
jach w czasie strajku angielskiego, o nagroma- 
dzeniu sie pociągów węglowych, których nie 
można było pchnąć naprzód. Wówczas utwo« 
rzono biuro węglowe, którem kierowałem w 
charakterze referenta. Naczelnik Wydziału Lu 
chu inż. Korzon wydał wówczas rOzporządze- 
nie na mocy którego odstąpiliśmy od zasady 
że ten pociąg zostaje pierwszy wypuszczony, — 
który pierwszy przybył, ale ten który wskaże 
biuro węglowe. 

Nie było więc mowy o sztucznem przetrzy 
| maniu pociągów „Atlanticu“ dla uniknięcia po- 
stajowego w Gdyni gdyż właśnie wysłaćich do 
Gdyni było bardzo trudno wskutek przełado- 
wania toru pociągami ma stacji w Zajączkowie. 

Oskarżony pobierał 1500 guldenów pensji 
miesięcznej i butelkę konjaku ofiarowaną pnzez 
Mosiewicze i wypita przy kolacji wydanej przez 
oskarżonego nię mogła być łapówką, zarówno 
jak łapówką nie mogły być 2 koszyczki z owo- 
cami i winem ofiarowanemi przez dyrektora 
Skarbópolu Lauseckiego ną Boże Narodzenie. 

-~ Na tem zakończył się pierwszy dzień roz- 
KROOS. 
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"4 dzie się w najbliższą niedzielę, dn, 3 b. m. w 


* branie dnia 30 bm. 6 godz. 19-tej. 


“trać się będzie w biurze elektrowni przy ul. 
"Ds. Emilą Warmińskiego 8 poza normalnemi 


(dnia 1 grudnia br. od godziny 17—18. 


piątek 
4 


grudnia 


Dzień 26 listopada minął, pozostały remini- 
scencje. Pierwszy raz szliśmy do wyborów na 
podstawie nowej ustawy samorządowej, ustawy 
która zmieniła dotychczasowy sposób wybiera 
nia. Nie sucha i nic ni. mówięca cyfra, nume- 
|rek miały decydować, lecz nazwiska kandyda- 
tów. Obywatel mógł oddać głocy na osobę, do 
której mia! zaufanie, której wierzył, że uczciwie 
będzie pracować dla dcbra miasta. 

Czy to uprawnienie, które można nazwać 
zdobyczą, postępem zostało wykorzystane, — 
czy obywatel należyc'e zrozumiał wagę tej moż 
liwośc' Stwierdzić można na podstawie do- 
świadczenia, że niz, wzlędnie w małym zaled- 
wie stopniu. Co wpłynęło na to? W pierwszym 
rredz'e brak uświadomienia. Poza Narodowym 
Blokiem Gospodarczym nikt nie trudzi? się nad 
objaśnianiem ustawy. -Zato chętnie posługiwa- 
no się demagogją, niejednokrotnie kłamstwem, 
aby tylko zdobyć sob'e niezorjentowanego oby- 
watela, aby ty!ko zdobyć więcej mandatów. I 
co rię okazało? Sprawdziło cię, że do cześci 0. 
bywateli w ten sposób podejśż można, może na- 
wet jest te jedyna droga. Nie uczciwa praca, 
lecz krzyk, hałas, narzekanie, krytyka mają u 


Kalendarzyk rzym.-kat. 
Czwartek Andrzeja Ap. 
Piątek Eligjusza 

— Dyżur nocny aptek od 28. 11. do 3. 12. br. 
pełnią: Apteka Piastowska, Śniadeckich 49, te: 
682, Apteka pod „Złotym Orłem”, Stary Rynek 
Marsz. Piłsudskiego 1. tel. 98. 

Z TEATRU MIEJSKIEGO. 

— „Moja a xstra i ja”, Dziś na afiszu prze- 
piękna cpereika Benatzky'ego „Moja siostra 
i ja". 

— „Dziewczę z Holandii", 
tuwziastycznie przyjęta 
„Taewczę z Fiolandji". 

— Cała Bydgcazcz mówi o gościnnych wy- 
stępach twoczej divy filmowej Kazimiery Skal 
skiej, która występi już w nadchodzącą sobo:ę 
w etzlenitej kocicckwili P. Frarka „Grand 
Ectel“, Zrzkcmtta artystka otdarzona pięk- 
ną egarycją roztoczy przed widzami ewój bo- 
gady talert 1 olśni bezwątpienia przepychem 
toalet. Fróty z tej pogcdnej farsy odbywarą 
się cd cłciewego azacu pod kierunkiem R. 
Niewiarowicza. który jednocześnie będzie par 
tnerem artystki, 

— „Królowa Śnieżka i sitdmiu karłów", Je- 
dnocześnie octywają się próby z prześlicznej 
bajki C. Danielewskiego „Królowa Śnieżka i 
<=igcimiu karów". Reżyceruje M, Cybulski, 


REPERTUAR KIN. 

Adria: — „Legjon ulicy”, 

Apollo: — „Madame Dubarry% I 

Baltyk: —— „Detektywi“, A 

Kristal; — „Śpiew, całus, dziewczyna”. 

Marysieńka; — „Dziewczę z gór” i „Mihjon”, 

Rewja: — „Jego Ekscelencja Subjekt” i re- 
wja „Bomby nad Bydgoszceą”. 

Słońce: — „Wesoły pechowiec” i ‚Pan Nie- 
zapominalski”, 

Wojskowe: — „Huragan“, „Adjutant cara” 
oraz komedja. 


W piątek en- 
operetka Kalmana 


i Administracji 


A 
A 


W domu państwa Mermannów przy ul. To- 
ruńskiej nr. 20 w Solcu Kujawskim wydarzy: się 
wczoraj tragiczny wypadek śmierci patrjarchy 
rodu 78-letniego Gustawa Mermanna. 

Mermann zamieszkiwał w pokoju na pierw- 
szem piętrze; wieczorem około godz. 18 chciał 
zejść do parterowego mieszkania swych dzieci 
— Mermannów, 

W pewnej chwili staruszek poślizgnął się tax 
nieszczęśliwie, że runął na sckody, odnosząc 


Kalendarz zekraf 
— Koło Szybowcowe, Walne zgromadze- 
inie dnia 30 bm. o godz. 18-tej w auli szko- 
ły Przemysłowej przy ul. Św. Trójcy 1. 
— Chór nauczycielski, Roczne Walne ge- 


— Stow, Techników, Zebranie Stowarzysze- 
nia dnia 1 grudnia o godz, 20.30 w lokalu wła- 
snym przy ul. Cieszkowskiego 4. m. 3, Referat 
wygłosi p. dr, Sielużycki 
z miasta 

— Przedstawienie amatorskie. Koło Ro- 
dzicielskie przy szkole powszechnej Barto- 
dzieje Wielkie uprządza dnia 3 grudnia br. o 
godz. 16-tej w Sali Rzeźni Miejskiej: „Jasełka 
„e skich harcerzy” i „Świętą Noc". Zysk prze 
znaczony na gwiazdkę dla biednych dzieci. 

= Dancing, Dnia 30 bm. o godz. 21-szej 
Koło Przyjaciół Harcerzy urządza „Pod Orłem" 
dancing (Andrzejki), Moc aiespodzianek. 

— „Dzieje książki* W czwartek dnia 30 
bm. na Wystawie Książki Polskiej w Muzeum 
Miejskiem po referatach ilustrujących dzieje 
książki, przemówi przy gablotkach . przyrodni 
czych z ramienia oddziału bydgoskiego Pol- 
skiego Tow. Przyrodników. im. Kopernika prof 
dr. Wł. Kulmatycki. 

— Popis Miejskiego Konserwatorjum Muzy- 
cznego na Dom Wakacyjny w Meczyszczu odbę- 


Maksymiljan Dobslaw, mieszkaniec Byd$osz- 
czy, mając rzeczy zajęte przez komornika sądo- 
wego rozmyślał, coby zrobić, aby nie dopuścić 
do sprzedaży. Myślał i wymyślił, a w rezulta- 
cie dostał się za kratki więzienne. 

Dobslaw zdarł z zajętej kanapy cale pokry- 
cie, a w szafie potłukł szyby. Również inne za- 
jęte przedmioty poniszczył, tak, że gły przyszła 
do licytacji, nikt nie chcial zrujnowanych do- 
szczętnie rzeczy nabyć. 


W dniu wczorajszym nieznany złodziej za- 
kradł się do piwnicy p. Drawskiego, em. sta- 
rosty, zam. przy uł. Wesołej 14 i: skradł więk- 
szg ilość owoców. 

Do restauracji p. Ganasińskiego zam przy 
uu Jezuickiej 12, nocy onegdajszej włamali się 
Auli Gimnazjum im. M. Kopernika, PL Kocha- | »rdz eje į skradli towarów na sumę zł. 50. 
nowskiego o g. 5 po poł. W programie występy 
uczniów klas solowych i zespołowych od I. do 
V. kursu. Sprzedaż biletów. w Księgarni i Skła- 
dzie nut Jana Idzikowskiego, Gdańska 23. For- 
tepian koncertowy Bliithnera z f-y B. Sommer- 
felda. 

— Pokazy praktycznego gotowania na gazie 
zostały wznowione, Bezpłatny praktyczny pokaz 
gotowania odbędzie się w czwartek dnia 30 bm. 
o godz, 5-ej po południu w Sali Pokazowej (bu- 
dyrek Dyrekcji Gazowni — wejście od podwó- 
rza). 

— (Czyje rzeczy? W Miejskim Urzędzie Po- 
rządku Publicznego w Bydgoszczy złożono na- 
stępujące znalezione przedmioty: 1 paszport na 
nazwisko Marji Pauliny Schlegel, klucze, 1 bu- 
cik damski, 2 torebki damskie, 1 chusteczkę, 1 
walizkę z zawartością, 1 laskę, 1 tekę 1 portfel. 
Prawo własności należy zgłosić w tymże urzę- 
dzie przy ul, Grodzkiej 25 pokój 19, 

~- Podziękowanie. Zw, Pracy Obywatelskiej 
Kobiet poczuwa się do miłego obowiązku po- 
dziękowania JWP. dr. Kerzowi za serdeczną i 
bezinteresowną opiekę nad dziećmi w Ochron- 
ce na M. Bartodziejach, 

— Miesięczne bilety tramwajowe wymie- 


Znalazł się wreszcie również swego rodzaju 
specjalisty, który skradł na szkodę p. Maksy- 
m'ljana Martena kilkadziesiąt foremek do pie- 
czywa. 


Wrażenia teatraine 
„Dziewczę z Holandiji 
Operetka w 3 aktach E. Kalmana. 

Utwory operetkowe Emeryka Kalmana cie- 
szą się specjalnym kredytem u publiczności 
bydgoskiej. „Manewry jesienne", „Bajadera“, 
„Cyrkówka”, „Hrabina Marica“ oraz „Księż- 
riczki czardzera”, „Cyrku” i „Chicago poszczy 
cić się mogą długim szeregiem „ekompletowa- 
mych“, spektakli. Świadczy to z jednej strony © 
dobrym wyrobionym guście naszych meloma- 
nów, z drugiej zaś o pierwszorzędnej jakości 
kalmanowskiego tworzywa. 

„Holenderka* napisana w r. 1919 jest nie- 
jako medjato:ką łącznikiem, pomostem 
sprzęgającym genre przedwojennego kunsztu 
kompozytorskiego Kalmana z nowoczesną ma- 
njerą muzyczną, zezującą wyraźnie w kierunku 
t. zw. Szerszej tematyki, nie gardzącej atonal- 
nością. W miej to Kalman zarzuca zaokrągloną 
melodykę, ckliwy, iście wiedeński wdzięk, f:a 
zuje już z rozmachem pilne daje baczemie na 
pełnię polifonji, której podpzządnownjo na- 


‘godzinami w ozwartek dnia 30 bm. i w piątek 
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= dniem 1 ćrudnia 1933 r. biura Redakcji U 
„Dnia Bydgoskiego" 


: przemiesiome zostana 
do domu przy ul. Diarszałia Forma 12 
A (parter). — Telefon pozostaje nadal nr. 22-18. U 
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Tragiczna śmierć 78-letm. staruszka 
w Solcu (Kujawskim 


| 


nas jeszcze wielu zwolenników. Gorzej, że zwo- 
lenników znaleźli ci, któtzy najwyraźniej wy- 
sępują przeciwko Rządowi, reprezentantowi 
Państwa. 

Na podstawie sprawozdań prasowych wiemy, 
że w całej Wielkopolsce i na Pomorzu endecja 
stracia olbrzymio swoje wpływy, tymczasem 
u nas w Bydgoszczy zdobyła 13 mandatów, a 
więc o trzy więcej niż miała w poprzedniej ra- 
dzie. To wiele mówi i to niebardzo pochlebnie, 

Jak już wspomnieliśmy, obywatele w wiel- 
kiej mierze nie skorzystali z przepisu ustawy 
1 nie dobierali nazwisk. Powodem tego był nie- 
tylko brak znajomośzi ustawy. Oto zarówno 
chadecja i enpeer, jak i endecja nie siliły się 
na drukowanie kartek ze wszystkiemi nazwis- 
kami, lecz pod nume:em umieściły nazwisko 
czołowego kandydata, powtarzając je trzy wzgl. 
czterokrotnie. W wyniku tego sposobu postę- 
powania okazało się, że rzeczywi'cie ci pierwsi 
wyszli, a jeżeli w danym okręgu przypadły jed 
nej z tych partyj dwa mandaty, wówczas drugi 
zkolei kandydat, który niejednokrotnie nie o- 
trzymał ani jednego głosu, przesredł Ani je- 
den wyborca nie stwierdził, że ma do nieg 


U 


bardzo ciężkie ożaleczenia. 

Łoskot spadającego ciała i okropne jęki za- 
alarmowały syna Ottona, który nadbiegł z po- 
mocą. 

Mimo natychmiastowej pomocy lekarskiej, 
nieszczęśliwy po kilku godzinach wśród okrop- 
nych męczarni zakończył życie. 

Wypadek wywołał wielkie poruszenie w mie- 
ście, 


Miał „pomysi” a teraz ma 3 miesięcy 
więzienia 


Dotsiaw postawił wprawdzie na swojem, ale 
potem przyszło nieszczęście. „Pomysłowego” 
dłużnika pociągśnięto do odpowiedzialności są- 
dowej. Na rozprawie starał się Dobsląaw wykrę* 
cać, nic mu to jednak nie pomogło. Sąd zaapli- 
kował mu 3 miesiące aresztu i to bez zawiesze* 
nia. 

Zepóźro p. Maksymiljan przyszedł do prze- 
konania, że skórka nie warta była wyprawy. (b) 


Bi" irl czworoftofur 

Kino „Adria”: „Legjon ulicy'+ Polska pro- 
dukcja f'lmowa z „Leśjonu ulicy" może być du- 
mna, Film z calym realizmem obrazuje życie 
gazeciarzy, ich zwyczaje i prawa. Twarda wal- 
ka o byt wyrabia w tych chłopcach niezwykie 
poczucie solidarności Wzruszającym jest mo- 
ment, gdy gazeciarze stają solidarnie w obronie 
sprzedawaczk; bułek 1 składają się jej na ko- 
morne, aby zapobiec eksmisji. Film wart jest 
zobaczenia. Doskona!ty nadprośram obrazujący 
uroczystości 25)-tej rocznicy Wiednia į Zjazd 
katolicki we Wiedniu dopełnia całości. 


zaufanie, oddając mu swoje głosy, a jednak wy 
brany został radnym. Czy wyborca tu winien? 
Nie, postokroć nie. Głosował on tak, jak mu 
pelecono, jaką kartkę otrzymał. Nieuświadomio 
ny mie wiedział bardzo często, że może inaczej 
postąpić, że wo!no mu samemu wybrać kan- 
dydatów, bał-się, że pisząc sam kartkę pomyli 
się i straci głosy. 

Ale czy ten sposób zgadza się z zasadami 
ustawy, czy idzie on po myśli ustawodawcy? 
Nie. Dlatego też Narodowy Blok Gospodarczy 
zezwalając organizacjom w skład n'ego wcho- 
dzązym popierać swoich kandydatów, na ofic- 
jalnych kartkach wyborczych zamieścił nazwi- 
ska wszsytkich kandydatów, dając możność wy- 
btrcy rozstrzygnąć, komu chce oddać swoje 
glosy. Mógłby ktoś powiedzieć, że z tego powo- 
du mog!y być niespodz'amki. Słusznie i chociaż 
z tem się liczono, to jednak mimo wszystko ina 
¿zej postąpić nie było wolno; trzeba było dać 
możliwość zdrowego ubiegania się o mandaty 
wszvstk'm bez wyjatku. 

To, że opozycja tego nie zrobiła, świadczy © 
„ednem: sz'a ona do wyborów wedie starego sy- 
stemu wyborczego i miała na swych listach nie 
przedstawicieli pracy społecznej i gospodarczej 
w perwszym rzędzie, lecz czionków swoich 
*tronnictw. Ukartowano, że ci pierwsi winni 
wyjść jako radmi, innych umieszczając tylko 

1atego, by zadośćuczynić wymogom ustawy, by 
cho* ochłap możliwości dać i im, by zadowolić 
r<obiste ambicje figurowania na listach. Ten 
kiucz partyjny, to najistotniejsza cecha list opo 
r cji. Nie mogli inaczej postąpić ci, którzy ne- 
gatywnie ustosunkowa!j się do nowej ustawy 
semorządowej. Obywatel zaś często nieświado= 
"nie czy podświadomie zgodził się na to, odda- 
jac swoje głosy na te listy. 

Oto ksótki rachunek z przeszłości wybor- 
'zej Jak każde wybory, tak i ostatnie były do 
pewnego stopnia loterją. Te poważne zastępy 
obywateli, którzy oddali swe grosy na Narodo- 
wy Blok Gospodarczy dając mu 15 radnych, 
przekonają się, że postawiły na numer dobry, 
ttóry da poważną wygraną w postaci rzetelnej 
rracy dla dobra miasta i Państwa. 


Jmiotrmaitor 


dia przwieżdżających 
do Ś Grmdżoszczw 


Origanzedh merkad, = FRpaR RACEN 
Z TE EES O TEE 


Toruń - Warszawa 2.26 623. 8.06. 1345 
15,43, 19.37 21.50 23.30. 

Iczew-Gdańsk-Gdynia 0.47 329, 5.55, 7,3%, 
10,41. 13,22, 1335 17.01. 19,35. 

Kościerzyna-Gdynia 0.55 17 40 

Nakło-Piła 3,45 805 14.35 19.47 001. 

Unisław-Brodnica 510 811. 13.33 1606 21 90: 

inowrocław-Poznań 3.50 614 804 11.45 1415, 
15.47 2035 2259. 

Wąśrowiec-Poznań 5.02, 7 45. 13.36. 18.40. 


23.06 
Inowrocław-Krasznica Herby Nowe 6.14, 14.15, 


22,59. 

Melia cia wran frn i ee 
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Zakład kapielowy ,Sanit:s* Gloćeka 27, w po- 
dwóő-zu 

Tarente 

Sanitas, Gdańska 27 kąn ele iestnieru i eloke 
tro-terapia. 

Restauracie i Ramiarmie: 

Restauracja i Tukiernia Berendt, Wyborowa 


kuchnia wyśmienite c'astka. 
Kabaret „Qaza* otwarty do rana. Pomorska 19 


PA foont 
A. Marciniak, Długa 6 tel. 13-43. Hurt i de- 


tal. Żyrandole, materj. elektr. : rad'otech- 
niczne 


Amtyswarjaty i domy komis 
„Stała okazja”, Gdańska 10. tel. nr. 15-30. 


Rem newsie P? 


wet arje solowe. Toteż „Folenderka* jakkol- 
wiek nie „wpada w ucho“ (poza dwiema ar- 
jami) jednak muzycznie zaciekawia bardzo. 
granicząc bez mała z operą buffo i to w do- 
brym styłu.  Soczystość kolorytu orkiestro- 
wego, nadzwyczajna dołężność i żywość in- 
strumentacji walczą o lepsze ze specyficz- 
nym charakterem muzyki kalmańowskiej, bę- 
dącej pełną czaru swoistego, kompilacją wę- 
gierskiego żywiołu i temperamentu i wiedeń- 
skiego sentymentu. 

Sceniczna realizacja ` operetki Kalmana 
przeszła pod auspicjami jakmajpomyś'niejsze- 
mi. Zasługą to w niemałej mierze kapelmi- 
strzą p. Kuleckiego, który imponował wprost 
ograniem nad wyraz mozolnej psacy, umie- 
jętnością utrzymywania tak skomplikowane- 
50 aparatu odtwórczego w karbach żelaznej 
dyscypliny, nieprzeciętną kulturą muzyczną 
oraz — jak na swój miody wiek — pełną 
wnikliwością w intencje autora. St:ona mu- 
zyczna mimo dorywczości przygotowań — bez 
zarzutu. A to już dużo, bardzo dużo! 

Role t.iutową kreowaią 


rowo zaanjaio- 


zewnętrzne, sopran jędrny, jakkolwiek tech- 
nicznie niewyszlifowany jeszcze, oraz werwa 
sceniczna pozwoliły aktorce tej zająć sobą 
szczerze widownię. Partnerował jej również 
nowy nabytek naszej sceny p. Karol Jeske, a- 
perujący ` rzetelnym  materjałem głosowym, 
znajdującym si dopiero in statu nascendi. 
Dźwięczny tenor oraz niepospolity zapał ka- 
żą wróżyć młodemu temu śpiewakowi jaknaj- 
szczęśliwszą przyszłość i karjerę sceniczną i 
śpiewaczą .P. Hanka Wańska była uroczą i 
przemiłą baronówną. Aktorsko i . wokalnie — 
pierwszorzędna. Zdobywała zasłużone oklaski 
przy otwartej scenie. „Wodewilował* jej bar- 
dzo udatnie p. Iwański. Reszta zespołu 2 p. 
Dowmuntem na czele wywiązała się ze swych 
zadań con amore! 

Sympatj widowni zaskasbiła sobie z miej- 
sca primabalierina p. Helena Grossówna zjawł 
sko doprawdy czarowne i czazujące. Piek- 
ność, zwinność i gibkość postaci oraz wdzięk 
— ata Wad wom bszevelac=jnie gia: 

Je 


Se agi w stężeniu fizjołogicznem, ważny materjał s foniczna P, R. pod dyr. J. Ozimińskiege | Pia 

Czterech z pięciu! Kis koja , Programy radjowe  |Ravomma (spiew). Prey fort prot. L. Ursteim 

t zn. 89 prot. meżczyzn traci włosy EE ORROT 21,00 „Sk Ł-techn.* omówi p. W 

U A W: | j 2) kwasy biologiczne, W nw rzynka poczt. . om p. + 

w kwiecie wieku kie eaaa. opik dry CZWARTEK, DN. 30 LISTOPADA 1933 R. |Frenkiel. 2200 Muzyka cygańska. 23,05—23,45 

Smutny to fakt, niemniej prawdziwy. glowy. ; i i Radjostacja Warszawska AAU p. a broń” — Ostrowskiego. 
Współczesna mauka znalazła jednak sposób | 3) siarkę, 7,20 Muzyka poranna (płyty). 7,35 Dziennik ja > sę 


jzaradzenia złu, Jeśli nie chcesz należeć do w postaci łatwej do zresorbowania, dla | poranny. 7,40 D., c. muzyki porannej « płyt. 18,55 Wiedeń, „Aida" — opera Verdiego. 


voB in ć o x i rot ami .|752 Chwilką gospodarstwa domowego. 11,50 P ; BĘ 
tyc erech, to musisz zaraz, gdy tylk odżywienia skóry i dla uniknięcia sta Życie artyst, etokicy, 205 Pieśni polskie w | 2030 Medjolan. „La giornata di Marcellins 


[wlosy za ają wypadać, pależycie dbać a mów zapalnych. wyk. Ady Sari i St. Gruszczyńskiego (płyty). | 7 komedja liryczna Parellego (pod dyr. kom- 
órę głowy. j 4) balsamy roślinne, : 12,35 VII-my koncert szkolny z Filh. Warez. | pozytora). : 

'Trilysin, tonikum dla włosów jest wyrabia- dzięki którym włosy stają się miękkie i na | 16,40 Odczyt p. t. „Moje dziecko chce czytać”, A Londyn Re Roo Egg dn cf 
ny na podstawach naukowych i zawiera te bierają jedwabistego połysku. wygłosi p. St. Szuchowa. 16,55 Arje i pieśni w mdli wyk. ork, Halle pod dyr. Alberta 
składniki, które- są potrzebne dla utrzymania Dłaczego regularnie codziennie tylko WT Pa at prey fort, M KĘ 25 20,45 Rzym. Koncert eymfoniczny, 
należytego rozwoju włosów. RE TRILYSIN, tonikum dla włosów, bo Trilysin diey aktualny. 19,40 Wiadomo PPR oue. 20,45 Budapeszt. Koncert znzyki hiszpań- 

Zawiera: 1) cholesterynę, id rzeczywiście pomagal 20,00 Koncert wieczorny. Wyk.; Orkiestra eym kremie 


codsiernia ł, 
„Salwator 
gz beczki 
i w butelkach 
Fumtżaxria 
Tornń, Prosta 19. 
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Hi ciężarowe do przeprowm | 
dzek i transportów 
Przeprowadzki 
meblowe wozy wyściełane 
|| Przechowywanie. 
; magazynowanie, własne jas 
sne zdrowe skladnice, mas 
gazyny, piwnice, place , 
w śródmieściu 
zwózki 
* samochodami i końmi 
wykonuje najtaniej 
| Ludwik Szymański 
3824 Toruń ; 
Żeglarska 3 Tel. 960- 
1 


Pracownia 


| garderoby wojskowej i cye 
i wilnej 


Bernard Prus 


Toruń, Mickiewicza 84, tee. 
M | leion 820. Wielki wybór. 
iw materjałach bielskich $ 
a | przyborach krawieckich. Doe; 
di godne warunki, Obsługa 

| «fachowa i rzetelna. 6757 


| Obrączki ślubne 
MReflenmarft BE briki 
M Edmund LEWĘGŁOWSKI 


$ A Mis í ski 
KNRKKKKKKKANANUŃ || m pemn, 


warsztat reperacyjny. (7236! 


V. Nr. Km. 362/33 7793 


©Gmieszczenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru V, w Bydgosze 
czy, uł. Zduny nr. 1 obwieszcza na zasadzie art. 602 
k. p. c, że w dniu 1 grudnia 1933 r. o godz. 9 odbęe 
dzie się przymusowa licytacja publiczna ruchomości nar 
leżących do Stanisława Ostrowskiego w Siernieczku, pos. 
wiat Bydgoszcz, a składających się z: 7 krów, 3 koni 
roboczych (gniade), 1 cielę, 1 maciorki, 1 maszyny 
szerokobijącej, 1 wialni, 1 sieczkarni, I maneżu, 3 półe 
szorków roboczych, 1 powózki, 1 siewnika, 1 łóżka 
zwyczajnego, I żniwiarki, I grabi konnych, 3 klatki do 
świń, 1 starych sani, I wału drewnianego, I pługu 2 
skibowego, I kultywatora, wozu roboczego, 1 radła, 
I parownika, fortepianu, oszacowanych na łączną kwotę 
5.398 zł, które oglądać można w dniu licytacji w miej» 
scu. sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym. 


Stefan Jaroszyński 
Bydgoszcz, ul. Zduny ur. 1, 


7 dniem 1 grodnia r. 


rozpoczęliśmy 


©: 
sprzedaż 
naszego za wyśmienite 
uznanego === 


piwa Tga 
Koźlak (s) 


Browar Kuntersztyn 
Spółka Akcyjna 


Grudziądz 
„Telefon nr. 38 I 838 


w lchiwała. 
sprawie odroczenia wypłat co do majątku firm: 
Skład Puter F. Jaworski i K, Nitecki w Bydgoszczy, na 
wniosek dłużnika z dnią 17 października 1933 r. udziee, 
lą się wymienionej wyżej firmie odroczenia wypłat na 
czas Mi z ia 1933 do 22 lutego 1934 r. 
„'Nadzorcą sądowym mianuje się Władysława 
dyńskiego z Bydgoszczy. 1 fi 2 
Bydgoszcz, dnia 23 listopada 1933 r. 


Sąd miodar 


„KCukullusa” 
Kakao = Kolianda W sobotę, dnia 2. grudnia br. o godz. I3stej sprze: 


j Dziś 7663 
Prima de Prima! | Zjec. Nr. 2147/8 


Srzetar$ przymusowy 
87. 


dawać będę za natychmiastową zapłatą przy ul. Kościu» Fla Bi Z ZZ NN 
W tutejszym rejestrze handlowym oddział B zj 
wpis 


szki nr. 25: bufet, kanapę, radjoraparat 4slampowy, 2 


wyrabiany jest z najlepszych, surowców według 
' lustra, zegar, 2 szafy żelazne, 2 fortepiany, bibljotekę, 


holenderskich sposobów. 


; W jakości niedościgniony! stól eśmiokatny- 6 krzesel rzeźh h; 4 fotel i mogi wieprzowe |54no w dniu 9 czerwcą 1933 r. przy firmie Otto Wiese 
„Hollande“ Nr: IV. NL IL L E AE, maa oda dów obraz, T. z 0. p. w Bydgoszczy, że Anneliese Wiese z Bydei 
za 12,5 dkg. —0 —60 —,75 —90 do EZ, istne dę Dana 'Reminston" ATA Hungarja goszezy, udzielono prokury, 4 
jest da, ya sha asa ch „Lakalus". do ki areo ge jan graan Fett io do Toruń, Prosta 19. ONA P RRRA Sąd Gr 
. Kupcom udziela się dogodne warunki. SAI O APEE * EC: osci, samochód „Potia" i TE odat. 
| Proszę zażądać cennik. MK a 8 Zlec. 2067/8 | MR | Zlec. Nr. 2145/8 z, 7788 
4; e zedmioty oszacowano na 8,925 zł. [am 
„Kukullus Ślydóoszcz Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy f 
ul. Poznańska 16 [7642] Tel. 1670/71. VIllego rewiru ul. Śniadeckich 24, 3 AH D | ? 
—- -| dolin entysta JACOBSON 
, 7789 |sypialki, jadałki. gabin z 
WRON FC CT OPZZ | Ośloszenie. męskie, BA cenach bnm Grudziądz, Plac 23 Stycznia 171I 
i a Uchwałą Sądu Grodzkiego z dnia 30. września 1933 | ?9C® na dogodnych warune (obek Kina Gr 7183 
1 ZE A MANICURE 1 Zk H roku ubezwłasnowolniono rolnika Macieja Starzyńskiego kach w s 
psi Ataf y i! x # | zamieszkałego w Nowym Dworze, pow, bydgoskiego z Fabryce Dia pp. urzędników — wojskowych — koleje 
dż nie urządzonych separatkach $i | powodu słabości umysłowej i marnotrawstwa. W. BŁASZCZYK h ya z 
| akad beni kobodan. tenista] Koronowo, dnia 39 września 1933 r. Bydgoszcż, Marsz. Focha 16. || ME ZNIZKIE 
PONEI PTAK ZZ EIA E SESA 2100 21418 Sad Grodzki. Tel 30%. 4465 im 
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W Kazim. Jagiellończyka 8, 
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L. czyn. IV. 1. K 87/31 2156/8 
$rzetaró pLrZYTIESOTWU 


Nieruchomość położona w Bydsoszczv, przy ulicy 
Św. Trójcy nr. 20,21 i w chwili uczynienia wpisu © 
przetargu zapisana w księdze gruntowej Bydgoszcz tom 
65 karta 2207 na mię Teodora Sikorskiego, w Bydgoszs 
czy przy ul. Św. Trójcy 20/21 zostanie w drodze egqze: 
kucji dnia 24 stycznia 1934 r. o godz. Toztej przed pol 
wystawioną na przetarg przed niżej oznaczonym Sądem 
pokói nr. 4. 

Nieruchomość obeimuje dom mieszkalny z przybu- 
dowaną salą, i podwórze, chlew, pralnię z mieszkaniem, 
obsza: 14.70 arów, wartość użytkowa podatku : budyn: 
koweyo 4352 mk. matrykuła art. 756, księga podatku 
budvynkowego 173. 

Wzmiankę o przetargu zapisano w księdze grunto- 
wej dnia 26 października 1932 r. 

Niniejszem wzywa się wszystkich, których prawa 
w chwili zapisania wzmianki o przetargu nie były wksiędze 
gruntowej uwidocznione. aby się z niemi zgłosili nais 
później w dniu przetargu, przed wezwaniem do wno: 
szenia ofert i prawa te uprawdopodobnil:, gdybv wierzy» 
ciel im przeczył. W razie niezastosowania się do po: 
wyższego wezwania, prawa te przy oznaczeniu najn ższei 
oferty nie zostana wcale uwz' lędnione, a przy rozdziale 
ceny kupna dopiero po roszczeniu wierzyciela i innych 
prawach. 

Zaleca sę dwa tygodnie przed terminem podać 
na piśmie albo do protokołu sekretarza sądowego do: 


 kładne obliczenie swvch roszczeń w kapitale, odset: 


kach, kosztach wypowiedzenia i kosztach są'łoweg! 
dochodzenia swych praw, orsz oznaczyć pierwszeństwo. 
którego się żąda. 

Tych, którym służy prawo sprzeciwienia się prze» 
targow.. wzywa się, aby przed udzieleniem przybicia 
turou postarali się o umorzenie lub zawieszenie postępo» 
wania, gdyż inaczej prawo ich odnosić się będzie Zas 
miast do nieruchomości, tylko do uzyskanej ceny 
kupna. 

Bydgoszcz, dnia 20, listopada 1933 r. 


Sa" Grodzki 
a TORUN | 


ZOBACZ 
„KIERMASZ“ 


Toruń, Szczytna, narożnik 
Szerokiej, tysiące artykułów 
za bezcen 5357 


„EKONOMIA 


poleca oryginalne węddli- 
ny malopolskie, li- 


tewskie, sery, grzyby, 
konserwy, Toruń, Koper: 
nika 32. 7241 


Liemniaki fabryczne 


zakupuje we większych iloś 
ciach i płaci najwyższe ceni 
rynkowe: „tranzyt w Toruniu 
ul. Przedzamcze 20. tel 242. 
7658 


$iedzie 7797 


tłuste i smaczne 6, 7, 8, 12 

i 15 sztuk za 1.00 poleca: 

JL Gerszewski, Toruń, Pro: 
sta 1o, tel. 684 


Okucia budowlane 


najtaniej w la. gatunku 
Leonard Anders Toruń, 
Św. Ducha 14. Telef. 707. 
7253 


Sułtanki 111 


1. 55, migdaly sł. 4, f 

1.20, koryntki 4, f, 30, skór: 

ka pomarańczowa, andruty 

czekolada w proszku Aras 

czewski, Toruń, Chełmińska 
77% 


Pianino 


krzyżowe pierwszorzędny 
instrument sprzedam tanio 


drugie wejście parter prawo 
Toruń 


Hipoteka 7773 


na domu handlowym przy 
ulicy Szerokiej natychmiast 
do sprzedania. : Zgłoszenia 
„Par“ Toruń „Hipoteka“, 


Andruty 7738 
poleca St. Gralewicz, Toruń. 


Na nadczaodzące Święta 


Kalendarze 7738| Pokój umebl. 
gratis. St. Gralewicz, Toruń. |od r. XII. br. wynajmię 
Toruń. Bankowa 4 II p. 


Pokój 
umeblowany z utrzymaniem 


lub bez od zaraz do wynas 
jęcia. Toruń, Sienkiewicza 


Wszelkie gatunki 
Wina 


poleca, St. Gralewicz, Toruń 


7738 


Kurs tańców 


specjalnie dla oficerów i ros 7 — | piętro 77:6 
dzin wojskowych rozDos 
cznie się 2 grudnia. W pro: Pokój 


gramie ostatnie nowości Pas 
tyża. Janina Werna, Toruń, 
Prosta 22, 


umeblowany w mieście z 
wygodami wynajmę intel : 
„7718 | gentnemu panu tanio. Adres 
„wskaże „Dzień Pomors:i" 
Toruń. 7804 


Szkoła tańców 


Janiny Werny. Powróciłam 
2 Paryża przywiozłam dużo Pokój r 
Nowości. Kurs rozpocznę | umeblowany, duży, ciepły 
30 listopada Toruń Prosta 22. | tanie do wynajęcia. Toruń, 
7717 $ 


Bydgoska 90 m. 6. 7778 | Toruń, Mickiewicza 144 m. 9. 


Ta © 


+ 
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Śrzetaró PELUSO 


Nieruchomość położona w Bydgoszczy, przy Wełnia- 
nym Rynku nr. 7 i w chwili uczynienia wpisu o przes 
targu zapisrną w księdze grun'owej Bydgoszcz tom 53 

artı 183% na imię Alicy Domnick z domu Gecke z 
B: d oszczy zostanie w drodze egzekucji dnia 24 stycz- 
nia 1934 r. o godz. ll-tej przed poł. wystawioną na 
przetarg przed niże! cznaczonym Sadem nokój nr. 4. 

Nieruchomość obeimuje dom mieszk-lnv z dwiema 
oficynami i tylną przybudową, podwórze, tylne zabudo: 


1042 


wania na lewo, parcela mapa 5 nr. -° o wielkości 


18.90 arów, wartość użyt'owa 4310 mk. matrykuła art 
721, księga podatku budynkowego L. 1472. 

Wzmnian*ę o przetargu zapisano w księdze grunto- 
wej dnia 25 stycznia 1952 r, 

Ńiniejssem wzywa się wszystkich, których prawa 
w chwili zapisania wzmian i o przetargu nie były w 
księdze gruntowej uwidocznione, aby się z niemi zgłosili 
najpóźniej w dniu przetargu przed wezwaniem do wno- 
szenia ofert i prawa ie uprawdopodobnili, gdyby wie- 
rzyciel im przeczył. W razie niezast sowania się do 
powvższeóo wezwania, prawa te przy oznaczen u naj- 
niższej oferty nie zost'ną wcale uwzg!ędnione. a przy 
rozdziale ceny kupna dopiero po roszczeniu wierzyciel: 
i innch prawach. j 

Zaleca się dwa tygodnie przed terminem podać na 
piśmie aibo do protokółu sekretarza sądoweg» dokładne 
ob iczenie swych roszczeń w kapitale, odsetzach. kosz- 
tach wypowiedzenia i kosztach sądowego dochodzenia 
swych praw, oraz oznaczyć pierwszeństwo, którego się 
żąda. 

Tych, którym służy prawo sprzeciwienia się prze- 
targowi, wzywa się, aby przed udzieleniem przybicia 
targu postarali się o umorzenie lub zawieszenie poste- 
powan'a, gdyż inaczei prawo ich odnosić się będzie 
zamiast do n eruchomości, tylko do uzyskanej ceny kupna 

Bydgoszcz, dnia 2 listopada 1933 r, l 


La” Grrezxfzi 


nasz wielki wybór. 


w checnef 


a calego serca 


możecie obdarzyć waszych najbliższych, dokony- 
wując starannego zakupu, ato Wam zópewni 
Będzie to mało kosztoe 
wać, gdyż ceny nasze są bardzo korzystne 


sprzedaży 


L, czyn. IV. K 11/32. Zlec. 2154/8 7792 


Srzetarć przymusowy 


Nieruchomość położcna w Bydgoszczy przy ulicy 
Bocianowo 14 i w chwili uczynienia wpisu o przetargu 
zanisana w księdze gruntowej Bydgoszcz tom XXX karta 
1115. na imię Stanisława Matuszews' iego w Bydgoszczy 
zostanie w drodze egzekucji dnią 24 stycznia 1934 r. 
o godz. 9-tej przed poł. wystawioną na przetarg przed 
niżej oznaczonym Sadem pokój nr, 4. 

Nieruchemość obejmuje dom mieszkalny i handlowy 
z pedwórzem, chlew z pralnią na prawo, chlew, s'ajnię 
i sz pẹ, orszar 844 ar, wartość użytkowa jeko podsta- 
wa podatku budynkowego 1792 mk. mairykuła art. 785, 
księga podatku budynkowego ” 9, 

Wzmiankę e przetargu zapisano w księdze grunto» 
wej dnia 9. 3 1932r, | A 

Niniejszem wzywa się wszystkich, których prawa 
w chwili zapisania wzmianki o przetargu nie były w 
księdze gruntowej uwidocznione, aby się z n emi zgłosili 
naipóźniej w dniu przetargu przed wezwaniem do wno- 
szenia ofert i orawa te uprawcopodobnili, gdyby wie- 
rzyciel im przeczył W razie niezastosowania się do 
powyższeco wezwania, prawa te prry oznaczeniu naj- 
niższej oferty nie zostaną wcale uwzś ędnione, a przy 
rozdzia!e ceny kupna dopiero po roszczeniu wierzyciela 
i innych prawach. 

Zaleca sią dwa tygodnie orzed terminem podać na 
piśmie zlho do protokółu sekretarza sądowego dokładne 
cbliczenie swvch roszczeń w kapitale, odsetkach, ko- 
sztach wypowiedzenia i koszt”ch sądowego dochodze- 
nia swych praw, oraz oznaczyć pierwszeństwo, którego 
się żąda. , 

Tych, którym służy prawo sprzeciwienia się prze- 
targowi, wzywa się, abv przed udzieleniem przybicia 
tarfu postara'i się o umorzenie lub zawieszenie portę- 
powania, gdyż inaczej prawo ich odnosić się będze 
zamiast do nieruchomości, ty:ko do uzyskanej ceny kupna. 

Bydgoszcz, dnia 20. listopada 1933 r. 


a" Brodztżi 


GDAŃSK, LANGGASSE 


Pokój 


umeblowany do wynajęcia 
Toruń, Kazimierza Jagielloń: 


2 pokoje 


umeblowane (sypialnia imie: 
szkalny) jasne, bardzo czys 


czyka nr. 8. I. lewo. 7784|ste, łazienka, balkon, pars 
kiety, Oficerowi lub wyżs 
Pokój 7768 | szemu urzędnikowi do wys 


najęcia. Toruń, Matejki 38, 


umeblowany wolny, duży, 
II p. 7771 


ciepły, fortep'an, radjo. 
Wojciechowska. Toruń, Sło: | 
wackiego 69. 7777 


Pokój 


umeblowany na Bydgoskiei 
25 złotych miesięcznie. Wias 
domość „Księgarnia Pomor: 
ska“, Teruń, ul. Szeroka 26. 


Pusty pokój 7767 
słoneczny z oddz elnem, 
wejściem z utrzymaniem lub 
bez do wynajęcia od zacz | 


5 pokojowe 


mieszkanie od 15. XII. 33. 
do wynajęcia. Toruń, Mics 
kiewicza 67, m. 2. 7769 


| OOOO 
Poszukuje 


się mieszkania 3 do $ poko» 
iowego z łazienką. Zgłosze: 
nia pisemne do Administras 

cji „Dnia Pomorskiego" 
Toruń. 1770 


Przysposabiam do e>za 
m'nów, udzielam 


LEKCYJ 


trancuskiego, angielskiego 
niemieckiego i gry na for: 
tepianie Adamska, Sukien 
neza 4. Toruń 4740 


Inłeligentnej 


młodej Pani zdolnej do in. 
teresu z pienędzm od 3000 
złotych szukam do założes 
nia dobrego interesu w To: 
runiu na iej mie i prawa 
Przy za'ożeniu sklepu mo: 
żemy dostać kredyt w Ło. 
dzi. Gwarancja zapewn ona. 
Oferty proszę złożvć do dnia 
1. XII r. b. do Adminstra: 
cji „Pria. Pomorskiego" 
Toruń dh Pomorza“, 7691 


KALOTECHNIKA 


Pierwszorzę'inv 
GABINET KOSMETYCZNY 


prowadzony przy pomocy 
najnowszych metod i apa: 
ratów z zastosowaniem 
os'atnich zdobyczy techniki 
kosmetyczne: Wvkonywu: 
je mędzy innemi następu: 
jące zabiegi: m'saże twas 
rzy i głowy, leczenie lojo: 
toku, trądziku, łupieżu nadz 
miernie tłustych lub su: 
chych cer. Usuwanie wa- 
urów, pryszczy, piegów. 
czerw. NnvSa, zmarszczek, 
zbyt owłosienia brodawek, 
kurzajesk it p Dlugotrwa: 
le przycieronien e brwiirzęs 
- Porady bezplatne, 

TORUŃ, ul. Król. Jadwigi 5, 

mieszk. 3. 2954 


siinoptomienna 


litr 53 groszy, 5094 


HURTOWNIA 


JANKAPCZYŃSKIE 


BRODNICA 


Łóżko 


dziecięce z materacem, To» 
wer dziec'ęcv, oraz inne zas 
biwki sprzedam. Toruń, 

M. Garbary 8, m 4. 7747 


TORUŃ, 


Maturzystka 7778 5 


udziela korepet\ cyj uczenie 
com gimnazjum. Toruń, 
Bydsoska 90, m. 6. 


„.Na polowania 
zaopatrz sie w Pomorskiej 
Spółce Myśliwskiej Toruń, 
Łaz enna 32. Ceny pe 


cy MEEA 


al BYDGOSZCZ 


Zamienie 
na dogodnych warunkach 
majatek ziemski 650 mórg 
w okolicy Żnina na dom:w 
Bydgoszczy z ewentualną 
dopłatą różnicy. Zołoszenia 
„Dzień Bydgoski* pod „H* 


o Piza aan. | 


Grafolog 


odkrywa wszelkie tajemnice 
z charakteru pisma, wvszczes 
gólnia najważniejsze fakty 
życia, Ookieśla zdolności i 
przeznaczenia. Bydgoszcz, 
sról Jadwigi 13, 7794 


Paszport | 
nr, 1813 Serii 1. A 237685 
ważny do dnia 12. XI, 1934, 
yrzedłużony 13. XI. 1933 


przez Starostwo Grodzkie 
w Byd 'oszczy, wystawion 
na nazwisko Baerwald Wils 
helm, zgubiony dnia 24. XL - 
1933 unieważn am Wilhelm 
7753 


Baerwald. 


GRUDZIĄDZ 


` Sprzedaję tanio: 
Samochód limuzyna w bies 
gu „Protos“, zegar do. taks 
sówki, rowery, kasę , Natioe 
nal''„pokój stołowy, dąb. Mae 
szyna do pisania, teod»lich 
uniwersalny, kilimy, futra, 


abrania, h żuterję, srebra, 
maszyny do szycia, zegary, 
zegarki, meble, sypialnie 


kompletne, siodło damskie, 
leksykon niemiecki, sortoe 
wnicę do kaszy, imaszyną 
do krajania papieru, pianie 
no, bryczka dwukonna. ode 
kurzacze „elektroluksy* i 
wiele innych rzeczy za bez» 
tn, „OKAZJOPOL* Grus 
dziądz, Plac 23 Stycznia 3. 
w podwórzu. 6588 
POZA GARNOKENSZ | EŃ 


Taksówki so 


korzystnie do wynajęcia — 
Nr tel. 433 Eai Grudziądz, 
eeaeee 


Przedstawicielstwo 


„Przeglądu Przetargowego” 
Dostaw Rządowych, Samoe 
._ rządowych i innvch, 

W związku z wysunięciem 


mojej kandydatury przez Pos 


morski Związek Oficerów 
Rezerwy Rzeczypospolitej 
Polskiej do Warszawy w ces 


lu objęcia przedstawiciels- 


stwa ` „Przeglądu Przetargos 
wego“ Dostaw Rządowych, 
Samorządowych i innvch, 
niniejszem podaję do publis 


cznej wiadomości, że objąs 
lem wspom iane’ przedstae 
wicielstwo na Okręu Pomor 


skiz dniem 20. bm. Żuk 
Jakób kpt. p. w. z siedzibą 
w (Grudziądzu, Sobieskiego 
16, ` 17 7866 
ZZOZ ZOZRZTOZNZZĄ, 


Dentysta Jacobson 


Grudziąłz, Plac 23 Stycze 
nia 17, H, (obok kina Gryf). 
Dla pp. urzędników, woja 
skowych i miodzieży szkole 
nej zniżki, 


7223 


teren weglowy, szukam 
wspóln ka celem eksploatae 
cji. Reflektanta wyzej 10.000 

zł. przyjmę, współpraca 
platna. Zg.oszenia G 
„Gazeta Morska“ 


„węgiel 
pomorski” 


7236 


dynia ` 
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Nowy trick propagandy niemieckiej: 
A À shiitier ma otrzymać Pomorze... w posagu 


Jak bardzo trudno jest pogodzić się 
Niemcom, a szczególnie zakordonowym z 
tem, że Pomorze było, jest i na wieczne cza 
sy polskiem pozostanie, o tem wszyscy wie 
dzą. Aby utrzymać ludność Prus Wschod- 
nich w ciągłej nadzieji rzekomego popra- 
wienia jej doli przez obietnice przyłącze- 
nia Pomorza do Rzeszy Niemieckiej, sąsie- 
dzi nasi używali najrozmaitszych sposo- 
bów propagandowych, mających na celu 
utrzymanie ludności swojej w tem przeko- 
maniu, że Pomorze zostanie do Rzeszy Nie 
mieckiej wcielone, 

Były więc pogłoski o tem, że na sku- 
tek traktatu wersalskiego Pomorze pono- 
wnie przypadnie Niemcom, to znowu, że 
Polacy na groźbę wojny zlękną się i sami 
Pomorze oddadzą, lub też, że przez wojnę 


Lord Rothemeera , 


mającą się w naibliższych dniach rozpo- 
cząć, Pomorze „zostanie przez Niemców 
zdobyte, 


Wszystkie te obietnice jednak z bie- 
giem czasu zawiodły z kretesem i okazało 
się, że nic nie potrafi doprowadzić do te- 
go, aby Pomorze zostało od Polski oder- 
wane, wymyślono więc nowy sposób, tak 
fantastyczny i niedorzeczny, że dziwić się 
tylko można głupocie tych, którzy bredni 
takich słuchają i dają im wiarę, Mianowi- 
cie, przybywający z poza wschodnio-pru- 
skiego kordonu Niemcy opowiadają o u- 
trzymującej się tam wersji, że projektowa- 
ny jest ślub Hitlera z córką Marszałka Pił- 
sudsisiego (!) i że na skutek tego aktu mal- 
żeńskiego „Pomorze zostanie oddane Hitle 


rowi w posagu i przez to przyłączone de 
Niemiec”, 

Szkoda, że nasi panowie endecy nie do- 
wiedzieli się o tych „projektach” wcześ- 
niej, bo niezawodnie ukuliby z nich... ar- 
gument wyborczy. Przecież nieraz już pra- 
sa endecka bawiła się w kojarzenie tego 
rodzaju niedorzecznych małżeństw, możli- 
wość których istniała jedynie w schorza- 
łej partyjnej wyobraźni. I nieraz przytem 
wmawiano bezkrytycznym ludziom, że 
„Marszałek Piłsudski chce dobrowolnie 
oddać Niemcom Pomorze”, 

Dlaczegożby więc nie spróbować do 
spółki z propagandą niemiecką nowej kom 
binacji? Że jest absurdalna, więc cóż z te- 
go. Wszak sprowadzanie wszystkiego do 
absurdu — to także metoda.„« 


ofiaruje Niemcom. 


zachodnie obszary Rosji 


Berlin, 29. 11. (PAT). Pod tytułem: „Czyżby 
porozumienie kosztem Europy wschodniej? — 
Bardzo wątpliwej wartości projekt lorda Rother- 
meere" —- „Kreutzzeitung" w depeszy z Londy- 
nu streszcza artykuł „Daily Mail", proponują- 
cy, aby Anglja i Francja po zawarciu sojuszu 
ochronnego przyznały Niemcom dalekoidące u- 
stępstwa ferytorjalne... na wschodzie. 

„Przez ustępstwa na rzecz Niemiec — wy- 
jaśnia depesza — rozumie lord Rothermeere 
przedewszystkiem stworzenie przestrzeni dla 
niemieckiej nadwyżki ludnościowej, Nie widzi 
on niebezpieczeństwa dla Europy zachodniej, 
jeżeli Niemcy zainteresują się słabo zaludnione- 
mi obszarami zachodniej Rosji". 

Korespondent „Kreutzztg.* dodaje, że lon- 
dyńskie koła polityczne t dyplomatyczne ener- 
gicznie występują przeciwko koncepcji lorda 
Rothermeere, bądź też ironicznie ją komentują 
jako fantazję, Zbliżone do rządu angielskiego 


CEE 


Wyżej od Picarda 
chcepolecić amerykańskiaeronauta 


Paryż, 30. iJ) (PAT). Paryskie wydanie 
„Daily Mail'* donosi, że młody Amerykanin Rid 
ge ma zamiar dokonać lotu do górnych warstw 
strastosfery ną wysokość 40 km, Aeronauta ame- 
rykański dokoida lotu w Anglji. Rudge skontru- 
owal specjalną gondelę, dostosowaną do tego ce- 
lu. W laborato:j1m dokonał on prób wytrwałości 
na ciśnienie, jakie spotyka się na wysokości 27 
km, Doświadczenia z gondolą pozwolą na prze- 
prowadzenie odpowiednich studjów przy pomocy 
aparatu, które będą mogły uzyskać bezpośredni 
kontakt z pow.strzem, 


- S$zubienica w Rzeszowie 


- Wyrok śmierci za napad bandycki 


. Rzeszów, 30. 11. (PAT). Przed Sądem 
doraźnym odbyła się rozprawa przeciwko 
2 bandytom Janowi Kunyszowi i Michało- 
wi Czarnocie, oskarżonym o napad rabun 
kowy na dom Pelców. W czasie strzelani- 
ny, jaka się wywiązała, zginął Emil Pelc 
i przypadkowo jeden z bandytów niejaki 
Stanisław Marciniec. Po rozprawie sąd wy 
dał wyrok, mocą którego oskarżony Jan 
Kunysz został skazany na śmierć, a spra- 
wę Michała Czarnoty przekazał postępo- 
wamiu zwyczajnemu. Obrona Kunysza wnio 
sła prośbę do p. Prezydenta Rzplitej o ła- 
iske i 


| Ogłlosnonimi wiersz milim. na stronie 7-lamowej 


w tekście na pierwszej stronie 


jj Drobne za słowo 15 gr. pierwsze słowo pedwójnie. 


Dla poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki, komunikaty 50 gr. 
G Za onłoszenie skomplikowane ! x zastrzeżeniem miejsca 28% nadwyżki 


I W Qdańsku za wiersz m/m na stronie 7-lamowej 
Gd U > n e .. 4-lamowsj 
Drobne za słowo 5 fen, — tytułowe . . . . 


i A Przy sądowem ściąganiu należności rabat upada. za terminowy druk, b 
W przepisane miejsce ogłoszenia administracjł nie odpowiada, i n 


na diugiej i trzeciej stronie 0.80 zł —'w tekście hi Š z a z à 
Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25% drożej. 


koła oświadczają, że projekty lorda Rothermee- 
re są niemożliwe do przyjęcia już z tego powo- 


du, że dążą do PRZYWRÓCENIA POKOJU 


W EUROPIE ZACHODNIEJ PRZEZ WZNIE- 
CANIE NIEPOKOJU W EUROPIE WSCHOD- 
NIEJ: Ogólnie zaś — oświadcza dalej kore- 
spondent „Kreutzztg.* — nawet koła, witające 


| 


nic w Europie wschodniej ; południowo-wschod- 
niej, zarzucają lordowi Rothermeere brak naj- 
elementarniejszych wiadomości geograficznych 
i etnograficznych o Europie wschodniej i polu- 
dniowo-wschodniej, co wplywa ujemnie nawet 
na niektóre, słuszne zresztą, idee podstawowe. 


się 


Tardieu ostro zwalcza projekty Chautemps'a 


Paryż, 30. 11: (PAT). Jak słychać,  premjer 
Chautemps zażądał od izby zaniechania zwycza- 
jowej debaty w sprawie polityki ogólnej i skła- 
du nowego gabinefu. Koła radykalne z zado- 
woleniem przyjęły tę inicjatywę, podkreślając, 
że chwila obecna nie nadaje się do dy- 
skusji politycznej, którą należy odłożyć do cza- 
su uchwalania planu finansowego. Żywioły u- 
miarkowane wśród demokratów ludowych i le- 
wicy radykalnej oraz kilku odłamów lewicy rów- 
nież podzielają to zdanie. 

Inne stanowisko zajął b. premjer Tardieu, za- 
powiadając, że sam weźmie udział w dyskusji, 
gdyż — zdaniem jego — sprawa budżetu w chwi 
li obecnej jest więcej polityczną, aniżeli fech- 
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niczną, wobec czego jeszcze przed uchwaleniem 
burżetu należy rozważyć sytuację z, obu punk- 
tów widzenia. 

Watpliwem jest jednak, czy wniosek Tardieu 
zyska poparcie w izbie. Uchodzi raczej za rzecz 
pewną, że propozycja nagłości procedury zosta- 
nie przy poparciu neosocjalistów przyjęta } że 
ta sama większość znajdzie się dla odroczenia 
dyskusji politycznej. W tych warunkach komi- 
sja finansowa izby będzie mogła rozpocząć pra- 
ce jeszcze w sobotę, aby ukończyć ją najpóźniej 
w środę przyszłego tygodnia. Dyskusja na ple- 
num izby w tym wypadku rozpoczęłaby się zgo- 
dnie z programem 7 grudnia. 


; ia 
jak najgoręcej plany nowego uregulowania gra- 


Smetne koleje losu 


komunisty-uciekiniera z Polski 

Moskwa, 30, 11, (PAT). „Trybuna Radziec 
ka'' publikuje oficjalny komunikat centralnego 
kcemitetu komunistycznej partji polskiej, dono- 
szącej o usunięciu z partji byłego posła komuni- 
stycznego. da Sejmu Jerzego Sochackiego. O 
aresztowaniu Sochackiego komunikat nie nie 
wspomina, jednak wedle krężących pogłosek, So. 
chącki znajduje się obeenie w więzieniu Śledczem 
GPU. na Łubiance. Kwestja, czy odbędzie się 
proces formalny, czy też Sochacki zostanie osą- 
dzony wyrokiem kolegjum GPU. nie został zde. 
cydowany. 


Oszust, który udawalł.« 
kobietę-iekarza 

Siedlce, 30 11. (PAT). Sąd Okręgowy w Siedl 
cach rozpatrywał wczoraj sensacyjną sprawę 
Wiktora Muszyńskiego, lat 33, oskarżonego o to, 
że w swoim vzagio skradł dyplom i dokumenty 
na imię dr. Natalji Dobek i pod tem nazwiskiem 
pryktykował w Ńadownem. w powiecie wągro- 
wikim jako kvkieta lekarz - ginekolog. Oskar- 
żony, który prattykował w miasteczku przez dłuż 
szy Czas znany był w okolicy i często wzywany 
do położnie, przyczyniając się do kilku poro- 
nień. Dzięki ogtoszeniu w „Monitorze Polskim'* 
o zaginięciu 1'xumentów dr. Natalji Dobek 
sprawa została wykryta, Oskarżony przyznał się 
do wszystkiego. Czy” wydał wyrok, skazujący fał 
szywego lekarza ne. 4 lata więzienia. 


Wspaniały rogacz ze Spały 
na przedmieściu Łodzi 

Łodź, 30. tl. (PAT). Mieszkańcy przedmiee 
ścia Widze przeżyli osobliwą emocję. Na polu 
tuż obok domów mieszkalnych ukazał się przed 
południem wspaniały rogacz, na którego miej- 
scowa ludność urządziła formalne polowanie, Za- 
improwizowana nagonka nie dała jednak rezul- 
tatów, jeleń bowiem wymknął się przez nagonkę 
przewracając co śmielszych myśliwych, Zawiado 
miona policja schwytała jelenia żywcem. Jest to: 
piękny okaz 11 do 12 letni. Jak ustalono w cza- 
sio ostatnich polowań w Spale rogacz wymknął 
sią nagonce i wałęsał się po okolicach, aż do- 
szedł do Łodzi. Został on przesłany nadleśnictwa 
w Spale. 


Lynch 


Tłum zamordował murzyna 


Joseph (Missouri), 30. 11. (PAT). Tłum mie- 
szkańców wdarł się do miejscowego więzienia, 
gdzie dokonał samosądu nad zaaresztowanym 
murzynem. Murzyna tego, oskarżonego o utrzy* 
mywanie stosunków z białą kobietą, powieszono 
na podwórzu więziennem, poczem ciało spalono. 


miocdzieży endeckiej Ma umiwersytetach 


Zaledwie ukazała się wiadomość o za- 
rządzonem przez ministra Jędrzejewicza 
otwarciu Uniwersytetu Warszawskiego, 
młodzież wszechpolska zaczęła kolporto- 
wanie na większą skalę ulotek, nawołują- 
cych do usunięcia członków Legjonu Mło- 
dych z życia uniwersyteckiego i w niedo- 
puszczalnych słowach wyrażających się o 
członkach rządu i ich stosunku do organı- 
zacyj akademickich. 

Ulotka ta nie jest niestety objawem od- 
osobnionym w życiu polskiej młodzieży a- 
kademickiej, 

W sobotę, dnia 25 bm. w czasie próby 
ataku gazowego we Lwowie, młodzież z 
pod znaku rozwiązanego O. W, P., usilo- 
wała zakłócić spokój i powagę, z jaką spo- 
łeczeństwo lwowskie przyjęło atak i obro- 
nę miasta, Mieszkańcy Domu Akademic- 
kiego przy ul. Łozińskieśo we Lwowie nie 


[o 
1.00 
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Wydawnictwo: „Dzień Pomorski”, 


zastosowali się do przepisów i nie i 
świateł w oknach, a co więcej, podawali 
sygnały, naśladujące syreny, dźwięk któ- 
rych był równocześnie sygnałem ukończe- 
nia alarmu. 

Z tego powodu znaczna część mieszkań 
ców Lwowa została wprowadzona w błąd i 
uważając alarm za skończony, opuściła 
mieszkania i schrony, Przed gmachem U- 
niwersytetu Jana Kazimierza we Lwowie, 
młodzież wszechpolska "usiłowała gasić 
świece dymne, znaczące bomby gazowe, o- 
raz usuwać rozmieszczone dła ułatwienia 
kontroli znaki. 

Wywołało to konieczność interwencji 
policji Zaznaczyć należy, że ręka w rękę 
z młodzieżą wszechpolską szli we Lwowie 
komuniści, którzy wydali ulotkę o podbu- 
rzającej treści, oraz usiłowali wywołać za- | 
mieszki na Politechnice Lwowskiej, Inter- 
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pod opaską , . 


W razie wypadków, 


w ekspedycji miejscowych agencyj 
z odnoszeniem do domu, » « s o 
przez pocztę z odnoszeniem . « » 


w Gdańsku przez pocztę , 
z odbieraniem w administracji wprost gd 1.75, zagranicą . 


wencja policji nie dopuściła do poważniej” 
szych zajść, 

Przywódcy młodzieży wszechpolskiej 
pchają swych pupilów w zabawę — zdaje 
się — niebezpieczną... 

* x «s 

Warto zanotować jeszcze jeden fakt w 
związku z awanturami październikowemi 
na Uniwersytecie Warszawskim. Oto p. 
Józef Siek został pobity, jak stwierdzono, 
przez wynajętą za 60 zł. bojówkę endecką. 
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Zmiana przepisów 
© uposażeniu kolejarzy 
(o) Warszawa 30 11 (tel. wł.). We wczorej- 
<zej prasie popołudniowej ukazały się fałszywe 
szczegóły w sprawie zmiany przepisów o uposa- 
żeniu kolejarzy. Przepisy te są obecnie dop e- 
ro w stadjum opracowywania. 


Abonzmant miesięczny wynesii 


a 2.50 zł $ 

»: 280zł H 

« 2.89 zł 
4.50 zł 

. 200gd 

. 4—gd 

spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w za- 
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kładzie, strajki). Administracja nie odpowiada za niedostazercnie pisma. 


